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P:·e:.:'"a1um Rady l\ajwyższej 

ZSRR - Kliment Woroszylow 

Depesze Od Zało
l g wraz z towarzyszącymi mu oso-

bam;, przyjedzie do Warszawy 
specjalnym pociągiem na Dwo
rzec Główny 17 bm. o godz. 
13,15. 

WARSZAWA (PAP). - Na po
siedzeniu w dniu 15 kwietnia br. 
Rada Państwa ratyfikowała trzy 
umowy międzynarodowe, w tym 
podpisana w Quebec 16 paździer
nil<a 1945 · r. Konstytucję Organi
zacji Narodów Zjednoczonych do 
spraw wyżywienia i rolnictwa 
(FAO). 

ł k 
1 Na dworcu nastąpi uroczyste 

Z Ca ego ra] U powitanie delegacji przez przed-
stawicieli \\·ladz i spoleczei'lstwo 
stolicy. Następnie Kliment Wo-

, - d h roszylow i osoby mu towarzyszą 

nap ••UJUJą O on„re.::u ce przejadą trasą prowadzącą 
'-:Jl '-:JJf " przez Al. Jerozolimski e. Nowy 

------ ---- świat i Al. Ujazdowskie - do szalkowie z·v.1iązku fladzieckie-

D z .IS' obrady w sekc·1ach rządu robotnicZJego. placy i pra- Belwederu. gdzie zamieszkają w go, przedstawiciele mas pracu-

Na tymże posiedzeniu Rada 
Państwa, na wniosek prezydium 
komitetu przygotowawczego ob
chodów tysiąclecia państwa pol
skiego postanowiła rozszerzyć 
sl<lad komitetu przez powołanie 
dol'l obywateli: Józefa Winiewi
cza, wiceministra spraw zagrani
cznych, pro!. dr Stanisława Ar
nolda, sekretarza wydziału nauk 
społecznych PAN, prof. dr Jana 
Czekanowskiego, członka rzeczy
wistego PAN, prof. dr Jana Dąb
rowskiego, sekretarza oddziału 
PAN w Krakowie, prof. dr Zdzi
slawa Rajews~ego, dyrektora 
Muzeum Archeologicznego w War 
sza wie. 

Rada Państwa powołała na sta
nowiska: sędziów trybun al u u bez 
pieczeń społecznych obywateli 
Wacława Rosińskiego i Antoniego 
Szczunewskiego, sędziów sądów 
wojewódzkich - l5 osób, sędziów 
okręgowych sądów ubezpieczeń 
społecznych - 4 osoby oraz sę
dziów sądów powiatowych - 44 
osoby. 

Obrady ministrów 
obrony krajów NATO 

Korn.gres kontynuuje obrady I zawodowych przejawia się w 
w atmoofer:ze wi.=lkiego zamtc- ich udziale o poprawę waru.n
r€sowarua. Wyrazem te.go są nle ków ekonomicznych, drogą wal
tylko wystąpienia oficjalne z iq o .iak najlep.s:re wyroki pro
trybuny kQ!11g.resorwej, aJe i dy- d1.1kcyJne nie może wykluczać 
skusje oraz polemiki toczące troski organjzacji związkowycih 
si(; w prze.rwach, w kuluaifach, o właśclw·i! reahzowanie slusz
v.r grupach branżowyah i środo- :wch pootulatów robotników. 
wi.s:kach. ObrOilla ludzi pracy prz,ed biu
Przeważa nadal tematyka ::>ro rokratycznymi wypa<.."'!Zmiam[ !7.e 

Cl<utkcyjna - z.a.gadnieinia roli st.rony tych czy innych a!l°LS'ty
związków zawodowych w wal- tucji admanwtracji pal'lstwow~j 
oe o uaktywrlli.eilli.e z.alóg c1o co- jest ważnym odcinkiem dziala
raz 1.o lepszego i wydajniejsze- ni:l związków zawodowych. 
go wytwarzania dóbr material- W toku dyskm;j i przewodJJ.1-
r..vch. czący obrad informuje ucze,st.·· 
·Pc<lkreślenie tego, że funkcje :,:ków Kong,resu o wzm<1gają

najlic2miejs.zej organizacji świa- cym się napływie depesz i li
ta pracy nie mogą ograniczać stów od załóg, fabryk, kopalń, 
s.i~ tylko do io1praw socjalnych but, sta~ków, s.zkół i ur·zędów 
- uzasadnione szeroko w refe- z pozdrowieni.ami dJa Kongresu. 
rade przewodniczącego CRZZ vic1lne depesrze zwracają się 
r. Logi-Sowi1'1s1kisgo - nabiera d<> K<>ngresu z prośbą o wyra
w obecnym okresie wzmożo· żen.ie energiczneg0 protestu prze 
nych wysHkchv o poprawe ;;y- ciwk<> zbrojenfom atomowym 
tuacji ekanomiez>nej kraju. spe- Niemiec zachodnich. Rada 2lakla 
cjalnego znaczenia. dowa Za.kładów Przemysłu Az.o.

Inna rzecz, że tak, jak i zaw towego w Kędrz,ierzyn.ie zapr<>p.o
s.:re tak i w tym wy,padJm do no·wała. w swej depeszy wysfio
µrawidlowej realizacji owe.i sowanoe apelu do związkowców 
slusz.nej tezy potrzebne jest głq wszysbkfoh krajów o pomoc i 

PARYŻ (PAP} - Na posie- I:iokrle zro:?iumienie i rozsądek. pop·arcie w walce o utworzenie 
clzeniu ministrów obrony krajów Zaloże;nie, jż rola związków .st.refy bezatomowej w Eur<"l:>ie 
paktu a.tlantyc·kie.go, jaik .podaj<: i o bez\'onględny za.kaz doświ·ad 
.c\gencja Reutera nowoluiąc się czeń z broinią jądrową.. Pro.p·r>Zy-

na tnformac.ie z kół kcnferen- ------------- cje te sp1>tykają się z go.rącą 
cji. ministrowie wyrazili zgodę apro·br>tą uczestnJków Kongresu. 

i1'a zwiększenie ilości dywizji Franmenty ref er atu Pr:ziema.wiający na .sesj~ p.rz,e'"'· 
NATO do 30 (obecrl.ie 20). 

6 
ZG Zw. Zaw. Hubników-Józe! 

Na przedpołudniowym posie- Kie.szczyński, formulujt\c postu-

d7{-'J1iu temartem obrad były I Loni· Sow;·n· ski·eno laty, z którymi występuje 
glównfo dwa problemy: okre- • g · 6 Związek Zawodowy Hutników 
ślenie wlaściwego stosunku mię wymienił m. im. ujednolicenie 
dw odstraszającą brondą nu- Wll głoszonego 14 bm. podatku od wyn.a,grodzeń oraz 
Jd~arną. a bronią k-onwe.ncjanal J zniesienie .. podatku panieńskie-
ną oraz dodatkowe zobowiąza- na IV Kongresie zw Zaw go" dla kobiet. 
11 :a niektórych państw czJon- • • W t.o.ku obrad przedstarwiciel 
ków NATO w dziedzinie mHitar - na Str. 3 j 4 sekretariaitu Kongresu Antoni 
ne.i. Chodz' o Wielką Brytanię. Kuźba odczyta! tek.st depeszy 
Francję i Turcję. .....,.._ ......................... ,.. ______ nadeslanej przez sekretar:iat 
~::::::.::.._::__:::..:::.:~------------------- Wło.sikiej PowsZJechnej Konfe-

Prezydent Co ty rozpoc Zqł derac.H Pracy. Z treści depes1zy 
wynika, że wlad.z.e włos.kie od
mówiły delegacji zwfa,zkowoów 

k 11 k d d t wło\Sikicll paszportów do Pol-

p OS Z U iwanie an Y a a sikiiKOl!tgres pootanawia .iedriom,yśl 
" • • I I I • nie wysłać do Wloskiej Pow-118 OprOZlllODY IO e premiera szechnej Konfederacji Pracy 

h' . IV R bl'k' depesze wyrażające oburzenie 

· 24 kryzys rzadowv w 1storii epu 1 1 ~1:~~~~~~j J'.>r=zj~ po~: 
wym od zakończenia drugiej wloskiah. 
wojny światowej. Na tym zakońorone zootaly 

cy, mieszkaniowej, eocjalno-by- czasie pobytu w Warszawie. jących Moskwy. 
t.owej, bezpiecreń.stwa i h'. ,gie- * :f. * ------------
ny pracy i innych. ł MOSKWA (PAP). - Na zapro 

Jak słychać, w porządku dzi- szenie Racly Paiistwa PRL prZC'- ... I Mil o,. a n 
siejszych obrad zajdą pewne wodniczący Prezydium Rady 1-Yl • • ' 
zmiany, a to w ?.wiązku z p~ze Najwyższej . ZSRR K. J. Woro- d d • B 
widz;a;ną wizytą radzieckiej de- szylow. op.uscil Moskwę, udaJąC o wie Zl onn 
Jegac.i'i, z przewod1t1;czącym Ra- sie poc1ą.g1em do Pols,k_1: 
d.y Najwyższej ZSRR K. wo-j N~ Dworcu .Bialoru,1'1m K. J. dla podpisania 
~o;:;zylowem n czele 1 tó. Wcroszylowa. i towarzyszące mu 

. . a • { ra osoby zegnali A. B. Aristow L 
dz~s przybywa ?•°- warsza~'Y· De Jr. Breżniew. N. A. Bulgan in,' N." pOrOZUffi ·,i en1·a NRF - ZSRR 
le„ac}a ta wezm1e . udz·al w s. Chruszczow, A. r. Kiriczen
plen.arn!m poSJedzenn~ Kongre- ko, F. R. Kozlow, A. I. Mikojan 
su, które m,~ &1ę .?dbyc w ·przer j i .inni przywódcy partii i kierow 
wie pracy MllmtSJl. nicy rządu radzieckiego, mar-

BONN (PAP). - .Jak donosi 
zachodnia - niemiec'.•a agencja 
prasowa DPA, do Bonn przybyć 
ma w celu podpisania parafowa
nych niedawno w Moskwie po
rozumiel'l między NRF i ZSRR 
pierwszy zastępca przewr.dniczą 
cego Rady Ministrów ZSRR, A. 
I. Mikojan. Ze strony NRF do
kumenty parafowane w Mo
skwie podpisać ma minister 
spraw zagranicznych NRF von 
Brenia no. 

Odoowiedź na memorandum ZSRR 

Mocarstwa zachodnie chcą objąć 
rozmo'iNami 

Lasad11ieze 
ambasadorów DPA powołując się na kola 

,.dobrze poinformowane'· s1wier 
dza. iż wizyta mialaby nastąpić 
w dniach od 25 do 21l kwietnia. 

kwestie sporne 
LONDYN (PAP) - 16 bm.\ mach przy„otowań do konferen

?rzekazan-e zostały. w Moskw!e ej; na naj~.'yżs.zyrn szcz!:'o;u. Rzecznik rządu zakomuniko
c".lj)0'\•1ne.dzt :F'r.a;nc.i1, USA i w. l We wspólnvm aide _ memoi· wał w Bonn, iż w tej sprawie 
Br.v~a".1H na memorandum ZSR.R. 1•0 rządów u·sA, W. Brytanii i wydany zostanie oficJalny ko
:·1"0Ca1stwa. z~chodme wyraz1ly r·~ancji trzy m<>carstwa propo- munikat. 
.:godę - iak pisze a;(enc.ia U- nują m. in.. ażeby pierw.~zym * :f. * 
nited. Pn'.S.> - na rozl?oczę~ tc t0matem dyskusdi po<lczas spoi.- MOSKWA (PAP). - Przed~ta-
w, ~zwar.tek 17 bm. :c:7;mow am- kania .am.basa. do-rów w M .. osk'-1'.1~ I wicie] amb. asady NRF .'.v Mo
b.isad.orow w Mo.s.J,.,'A 1e w ra- si.<. la •>ie •'>Prawa rozb1eżnosc1 skw1e zakomunikował, 1z w1ce-

<!0tyczących charnkteru i zak.rw premier Mikojan przyjął ,.w za
&L'. rozmów -przygotowawczych, sadzi.e" zaproszenie do odwie-

Wizyta b. gdyż. jak wynika z memo- dzema. Bonn w dmach od .25 ~o mer a rnr.dum radziecki12go z 11 28 kw1etma w ce.lu podp1sama 
kwi-etnia, i<.tnieją w chwil:i o- umowy han.dloweJ . 11 kladu kan-_ 
b-:>.::iJ1ej miedzy obu strooami. za- sularnego i .. Po:.ozunuema w 
.o.aclnicze różnke poglądów w tej sprawie repatnaci1. Manchesteru 

w Warszawie 
16 bm. przebywający w Polsce 

b. mer Manchesteru, a obecny 
członek Rady Miejskiej tego mia
sta - lord A. Moss złożył wizytę 
przewodniczącemu Prezydium St, 
RN - z. Dworalcowsltiemu. Go
ściowi brytyjskiemu towarzyszył! 
członkowie komitetu obchodu 15 
rocznicy powstania w getcie war 
szawskim, na którego zap1·oszenie 
przybył on do Warszawy. 

Podczas wizyty lord A. Moss 
przelcazał przewodniczącemu Pre 
zydium St. RN list mera Mnn
chesteru lorda ma.Jora Leslie 
Lever'a, w którym oświadcza on 
m. in.: 
„Wyrażam najgłębsze przekona

nie, że nasze dwa miasta nawią
żą ściślejsze stosunki przyjaźni J 
dobrej woli, jak również stos11n-

k\vestij, ---

Podają<; streszczeni"!' noty Komun1·kat 
rządów pańs;tw zachodnich, prze 
kaza;nei 16 kwietnia rządowi 
ZSRR. Agencja Reutera donosi Min. Rolnictwa 
1Mstę)J<Illi.e, że - zdaniem Zaoho-
du - rozmowy ambasadorów WARSZAWA (PAP), - W celu 
nie powinny dotyczyć jedynie ułatwienia rolnikom odbioru na
kwe.sitii snootka·nia ministrów wozów sztucznych na tegoroczne 

siewy wiosenne, GS udziPlać bę
f'p•raw z.a.granicznych. Ambasado dą specjalnego rabatu w wysok'>
rcwie powinni rozpa1trzyć sita- ści 10 proc. od ceny sprzeda7.y 
nowiska obu stron wobec glów- chłopom, którzy zakupią w kwiet 
:1ych probl€ITIDW mających by:: niu i maju br. sól potasową z od 
prz2d.m]otem rokowań rn:az pr?P- biorem bezpośrednio z wagonów. 
urowadz.ić dyskusję. z której z takiego samego rabatu JrnrZ)'-

stać będą również spółdzielnie 
wylonilyby si.ę możliwości o- produkcyjne, Jtólka rolnicze, 
siamięc.ia Porozun1ienia. chłopskie zespoły zai::ospo<lorowa-

Gdyby nawet ambasadorom nia użytków zielonych, które w 
nie udało s.ię calkow.icie uzgod- tych miesiącach zamówią dosta
nić poglądów, to jednak omó- wy soli potasowej w ilości nie 

· 1 · mniejszej niż cały wagon. PGR 
wie;nie glowniych prob emow u- zamawiające dostawy ~oli potaso-

PARYŻ (PAP). - Jak już do
nosiliśmy, w nocy z wtorku na 
środę franCUISkie Zgromad.zeme 
l'Tarc<lowe 321 glos:ami przeciw
ko 255 odmówiło poparcia poli
tyki nądu premiera Gai.Harda 
wobec Tunisu. Zgodnie z zapo
wiedzią premier Gaillard złożył 
na ręc-e prezydenta Republiki 
Rene Coty'ego dymisję caJego 
rządu, która z.ootala przez pre
zydenta przyjęta. 

Zdaniem ohs:erwat.orów po- obrady sesj~ zwyczajnej Kon
li tycznych i prasy paryskiej gresu. ki handlowe. Te. nasze kontakty 

t.ockzyć I będą miały także wpływ na u moc 
9 O- nlenle pokoju i lepszego zrozu
&am.o- mienia między narodami świata". 

obecny Nryzys jest niewątpli- Dziś przed oołudiniem 
wie jedn.ym z najclężazych, w sdę będą dyisilrusje w 
powojennych dziejach Franc.ii. misjad1 problemowyah: 

latwiloby zadanie min:strom wej otrzymywać będą w l<wietniu 
.s.p.raw za.gra;nic.z.nych. i maju rabat w wysokości 11 

W pierwszych skąpych komen proc. od ceny sprzedaży. 
tarzach agenc.ii zachodnich na Ponadto dla zachęcenia rolni
temat no·t.y USA. W. Brytanii i ków do odbiorn bezpośrednio z 
Francji p1"Zebi,ia ton pesymizmu. wagonów również innych asorty
Jak pisze w komentarzu Agen- mentów nawozów sztucznych, u
cja Reutera, obserwatorzy nie dzielany będzie w kwietniu i ma-

W środę rano prezydent Co
tv rozpo:::zął już rozmowy z 
przewcd.nk:zącymi obu izb par
lamentu i z orredst.awictelaimi 
st:-c-nn'ctw poliiyczny~h w celu 
wyznac.?.enia. kan<lydl:1ta na no
wea:o premiera. 

Obe·rny kryzys rządowy we 
F'rrnc.n jes•t dwudz'est.ym czwar 
tym z Im1ei kryzysem rządc-

Obrady 
nieza. leżnych 
pań~lw Afryki 

KAIR (PAP). - 15 bm. na kon-
ferencji niezależnych pall st,.., 
Afryki zatwierclzono porządelc 
dzienny obrad. który obejmuje: 
Wymianę poglądów na spra\~Y 

politylci zagraniczne.i, interesuJą
ce przede \Vszystkl1n li; !.:.Jo"\ je kon
tynentu afrykańskiego, ~vzpatrze~ 
nie problemu przyszlosci afrykan 
skich terytoriów zależnych, za~ad 
ni:mia a'gierskiego or"'z krokow, 
które n"1.leży podjąć w celu za
pewnienia niezawisłości, suweren 
notici i integralności terytorialnej 
niezależnych państw afryka.ń
skich, rozpatrzenie spraw wspol
pracy ekonomicznej i kulturalnej 
między pa11stwami afrykańskimi, 
przedyskutowanie problemu poko 
.iu światowego zgodnie z Kartą 
NZ i zasadami l<an!erencji ban .. 
dun„s.k.iej, utworzenie •lalego or
~~nu niezależnych państw Afry-

Utwor?Jenie nowego gabinetu 
będzie n.;e~w;\'kle trudne, jeśli 
się weźmie pod uwagę sprzec.z
ności interesów politycz;nych 
i dążeń pos:wzególnych partii, 
które tworzyły koalicję rządo
wą. 

Gabiinet „najmlod1Srego", bo 
zaledwie 38-letniego premiera 
Francji, Felixa Gaillarda, spra
wował wlad.zę w ciągu nieca
łych o;.ześciu m;esięcy: został an 
utworzony 5 Ust.opada 1957 r. 

W kola·ch dziennikarsklich Pa 
ryża zwracają uwagę na ,,n.ie
s1wzęśliwy zb'.eg okoliczności", 
mia:nowicie na fakt. że kryzys 
rządowy we Frarn.cji wybuchł 
wl.ai;inie w przededniu rozmów 
przy~towawczych na temat 
konferen.cii W&ethód - Zachód 
n.a najwyższym .s-,zczeblu. 

Jako kandvd.atów n.a następ
eów Gaillard.a wym'.enia się w 
kolach di.ienn'ka1rsiki.ch m. in.: 
b. premiera Rsne Plevena„ b. 
JJ'fem:era z katolickiej partu 
MRP Georges B'd.ault <>raz se-
kret.airza generalnego Fran-
cu~kiei Pa.rtG. Socjalistycznej 
Guy Molleta. 

W n'.ektó:-yeh kolach mówi 15;(; 
także o ewentu.aJnej lrnn<lyda· 
1u?:"z•e genernła de G a ulle :na s.ta 
now!sko G:refa rz.ądu francuskie 
go. 

Pamuj.e prz.ekonanJe że w -pią 
tek pr·ezy<lent powierzy misję 
utworzenia nowe~o gabinetu 
urz-eds.tawci ci.e-lowi republikanów 
sp~leo:z:nych Sou~t·elle'owi . Na
. c.tępinym ewentuaJnym kanidydn 
t0m na premdera ma być Pinay. 

(Dalszy ciąg na str. 2) 

a osób z marlo 
. b z I "d · I ju rabat w wysokości 6 prcc. od 

p:zypuszc~aJą, Y ac 10 • mia ceny sprzedaży pozostałych nawo 
sic zgodzić na konferenc.1e am- zów. 
i·1asadorów, ograniczającą. się . . 

23 walczą ze śmiercią 
Tragiczne skutki 
skażonego spirytusu we 

kradzieży 

Włocławku 

1!0 omówienia zagadnień proce-1 .M!n. Rolmct~a :rpelu.le d~ roi
ł• I h · d · · W"- mkow 1 or1?amzacj1 ch lopsk1ch o 

c '.!"a. nyc · a. Je , n_oczesme , jak najszersze lrnrz:vstanie z uli;-o 
razaJą w~tphwosn, _czy ZS~ł.R I wych warunków zakupu nawo
zaakceptu.1e prr>p{)ZYC.Je wyraz<>- zów sztucznych w kwietniu J ma-
nc w nocie zac.hodniej, ju. 

BYDGOSZCZ (PAP). - Przed 
dwoma dniami z cysterny, znaj
dującej się na bocznicy Włocław
skich Zakładów Celulozowo-Pa
pierniczych, zginęła pewna ilość 
spirytusu. Cysterna powróciła 
właśnie z Torunia, dokąd zawie
ziony został transport przemysło
wego alkoholu I na jej dnie -
jak zwykle - uzbierało się kil
kanaście litrów spirytusu etylo
wego. Grupa robotników, powo
dowanych chęcią darmowej liba
cji i ewentualnego zarobku, usu 
nęła z kurków cysterny zabezpie 
czające uszczelki i wypompowała 
znajdujące się w niej resztki do 
wiader. Proceder taki - jak wy-

~_,,lj „Kuku;, 
~ łeczka 
Wyniki niedzielne.i gry „Kuku

łeczki" przedstawiają się następu
jaco: 

Kuponów z 
;twierdzono. 

trafieniami nie 

Wygranych II ~topnia (z 5 tra
fieniam.l) - 4, w punktach 36, 49, 
56, 90 w Łodzi, płatne po 48.007 zł . 

Wygranych III stopnia (z 4 tra
fieniami) - 333, platn" po 792 zł. 

Wygranych IV stopnia (z 3 tra
fieniami) 7.524, płatne po 35 zł .. 

nika z obserwacji funkcjonariu
szy MO - był już nieraz upra
wiany. Produkowany we włoc.law 
skiej „Celulozie" spirytus prze
mysłowy jest w ogóle szkodliwy 
dla zdrowia - dobrze o tym wie 
dzą pracownicy zakładów. W kry 
tycznym jednak dniu był on na 

--·------- -----------------

domiar złego, skażony pewnymi KOPENHAGA. Następczyni 
Ilościami metylu I pirydonu, czyli tronu duńskiego, księżniczka 
stanowił już szczególnie groźną Małgorzata, wzięła w środę po 
truciznę. raz pierwszy udział w posiedze-

8 osób zmarło, 23 walczą w niu gabinetu duńskiego. Złożyła 
szpitalu ze śmiercią. ona uroczyste ślubowanie, iż prze 

Wypadek spowodowała żądza strzegać będzie konsty tucji Kró-
alkoholu, która sprawiła, że bez- lestwa Danii. Księżniczka Małgo
myślni w swych poczynaniach lu- rzata ukończyła w środę 18 lat, 
cizie, nie zawahali się pić i sprze uzyskując tym samym pełnolet
dawać spirytus wysączony z cy- ność. 
sterny oznaczonej „trupią czasz- Księ7.niczka została następczy
ką". Do głębi może wzburzyć tra nią tronu d7.ięki zmianom konsty 
gedia rodziny robotnika włocław- 1:11<'.ii, dotychczas bowiem tron 
skiego - Józefa Wiśniewsk;ego. dzie<lzic7.yli t.vllrn męscy potom
On sam i jego dwaj synowie -1 kowie dynastii. 
Wiesław i Zbi~niew juz nie 'l.yj~. LONDYN. - 16 bm. przybyła 

Jeden z nich pozo,tawił żonę i do Wi<'lkiej Brytanii 12-osoJ:>owa 
tro.ie dzieci. W szpitalu przeh·•wa / <l<>legaciR h~ndlowa Cl1ińskiej Re 
dwóch innych członków i·o<lzin:v pl:bliki I .\l dowej. 
Wiśniewskich . Niestety, na t.ym HAWANA. - 01<0!0 10 emigran 
nie lrnniec, żona Franciszka .wi-1 tów k'1bań<kich pr7.ebywajacycll 
śn1ewsk1ego poJechnla do ~we.i ro "" Ar_g-entynie. uzbrojon:vch \V pi
dziny na \Vieś i „\vspanialomvś1- stolet:v dok.on~lo \VC7.oraj napadu 
nie" - poczęstowała skażonym na amba~adę kubańską w Buenos 
spirytusem swoich krewnych. Re .'\irPs. Po 'tercoryzowaniu człon
zultat - uległy zatruc;u i znala- i•ów amba,adv. i żadaniu od nich 
zły się w szpitalu cztery osoby: aby prz:vlączyli się· do r uchu Fi-
72-letni Jan Wojtczalr, jego 3fi-lel del Castro. napastnic~r zabrawszy 
ni syn Józef i - co jes1 na.ibar- we:>ne dokum enty, zble11ll. 
d7.ie.i ira~iczne - dwoje d zieci - RONN. -· Zachodnto-nic miecki 
9-letni Bogdan i 13-letni S1efan. Bundestait obradował w .środę 

nad nowym budżetem NRF, któ-, 
rego wysokość sięga sumy 39,2 ml 
Harda marek. Suma wydatków 
wojskowych w nowym ·budżecie 
wynosi 10, 7 miliarda marek. 

Koniec „misii 
dobrych usług" 
PARYŻ (PAP). - Med.;aL<rrzy 

z r.amien;a USA i Anglii, Robert 
Murphy i Harold Beelcy, ojbyli 
w środę 13-minutową rozmowę 
z inin:strem Pineau. Pineau 
przedst.awil fo1 wynik glo owa
n;a w Zgroma<lzeniu Narodo
wym. k tóre obaliło rząd Gail
larda. Po rozmowie z Pineau 
Murphy o.<lw'ad~zyt dziennika
rzom, że ze względu n> sytua
cję. jaka za:Stnfala, anglo-amf'~ 
ry.!rnń,'"ka mi.<:j.a dobrych u<-Ju.g 
„Z•Ootala obecn:e zaiw.ieszooa··. 

Murphy i Beel"Y odlatują \'1 
czwar.(ek dio Londynu,. 

• 
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Polski Związek Hodowców Zwie- Władysław Gapski odpowiada~ 

WARSZAWA (PAP). Po 
powrocie z konferencji tr.ZieC!h 
ministrów spraw za,gran>ioznycb 
w Pradze, kierownik Minister
stwa Spraw Za,graniczmycli, wi
ceminister M. Naszkowski udzie 
lil Polskiemu Radiu następują
oego wywiadu: 

Pyta.nie: 
Jaka jest, fuwarey5ZU mi

rusbr.ze, polityczna WYrrKYWa 
po<ljętej niedawno przez Bun
destag Niemiec zachodnich 
uchwały o uzbrojeniu Bundes
wehry w broń jądrową? 
Odpowiedź: 
W związku z uchwalą Bun

desta.gu o uzbrojeniu Bundes
wehry w broń jądrową ohcial
bym zwrócić uwagę na nastę
pujące momenty: 

Jak wiadomo, glówn.ym tema. 
tem międzynarodowej dyskusji 
jest od szeregu mies:ięcy wy.s.u
nięta przez r.ząd Związku Ra
dzieckiego propozycja odbycia 
konferencji na najwyższym 
szczeblu. Przedmiotem powszech 
nego i in.ie słabnącego za intere
oowania szerokiej opLn:ii i kół 
politycznych wielu krajów jest 
też propozycja polska stworze
nia w Europie środkowej stre-

Zapowiedź 
wystrzelenia w USA 
ko!ejnego satelity 
Ziemi 

WASZYNGTON (PAP), 
Korespo:ndent Agencji Franoe 
?res.se, powołując si.ę n.a po.in
formowane źródła was:z;yngtoń
skie, podaje, ż.e macyna'I'ika. a.me 
rykańska projektuje wystrze
lenie w przyszłym tygodniu ko
lejnego sztucznego satelity, 

SZMERY
~ŚWIATA 

NAJNOWOCZESNIEJSZY RADAR 

Belgia buduje obecnie radar, 
który ma kontrolować ruch nad 
lotniskiem w Melsbroeck. Będzie 
to, jak informuje Agencja France 
Presse, najnowocześniejszy radar 
świata, pomysłu 1 wykonania fran 
cuskiego. 

„Trójwymiarowa" antena tego 
radaru wznosi się w Dender Hou
tem. Antena ta obracając się, o
bejmuje cały horyzont, a porusza 
jący się ruchem pionowym 
„rdzeń" nadawczy, umieszczohy 
w centrum anteny pozwala rów
nocześnie na uzyskanie głębi ob
razu. Dzięki tym dwóm rodzajom 
ruchów anteny, uzyskuje się ob
raz radarowy w rzucie poziomym 
i pionowym. 

Ante.na. łączy się z urządzeniem 
nadawczo-odbiorczym zupełnie no 
wego typu. Nadaje ono fale o 
trzech różnych częstotliwościach. 
Dzięki temu zwiększają się szan
se „przedostania się" fal do po
szukiwanego samolotu 1 odbicia 
ich w iormie echa. 
zasięg tych fal dochodzi do 

aoo km. 

SMIECH ZABRONIONY 

Pewnemu mężczyźnie w Wied
niu, którego chichoty zakłócały 
spokój współmieszkańców nowe
go bloku mieszkalnego, pollcja za 
broniła się śmiać po godzinie 20 
wieczorem. Człowiek ów skazany 
został również na 50 szylingów 
grzywny. 

Wysoki sąd do spraw admfni
stracyjnych odrzucił apelację o
skarżonego, wyjaśniając, że „za
chowanie spokoju jest jednym z 
pierwszych obowiązków obywate
la, zwłaszcza w budynkach, któ
re mają cienkie ściany. 

„WYJASNIONA TAJEMNICA" 

Na wiosnę 1927 roku zmarł w 
Arktyce Nikifor Biegiczew, wyblt 
ny badacz polarny, organizator i 
uczestnik radziecko - norweskiej 
wyprawy arktycznej, która poszu 
kiwała znanego podróżnika polar
nego Amundsena. 

Po pewnym czasie wśród ludno 
~ci Tajmyru rozeszła slę pogło
ska, że Biegiczew został zamordo
wany przez jednego z członków 
polarne.i ekspedycji myśliwskiej 
I że fakt ten został zatuszowany. 

Z inicjatywy organizacji spo
łecznych prokuratura ZSRR 
wszczęła dochodzenie w celu usta 
lenia przyczyn śmierci Bieg!cze
wa. Specjalna Jrnmisja udała się 
do Arktyki I dokonała ekshuma
cji zwłok. Ekshumacja wykazała, 
iż pogłoski były bezpodstawne. 
><riklf01' Bieglczew nie został za
mordowany, lecz zmarł na szkor
but. 

„Odgłosy" 
we wszystkich 

kioskach 

Wywiad w-ministra M. Naszkowskiego 
fy wolnej od broni atiomowej. I Kooferencja praska z wiel-

Nikt nie m<Yie już dziś za- 1 ki~ naci~~i;m ~eślili że 
prreczyć, że dla osłabien:a na- mm~ na.....,.; .l!\Yv""""Jl w uro
pięc:ia i poprawy sytuacji mię- p!e inny . luerunek rozwOJU, 
dzyn.arodowej konieczne jest pr.zez podJęc:te prze.; wszystkie 
w pierwszym rzędzie zaprzesta- za~ntere.s<>wane .panstwa . roz
nie wyśoigu Zibrojeń artomowych mow ~lla reali.zaCJl. polskie] ?TO:
i niedopuszczenie do dalszego pozyci1. o strefie bez.atomowe]. 
upow1S1Zec;hn:iJail1ia brO!l1i jądro- Pytaime: . , , 

Pra. n w kooou wyra!Zić prze rząt Futerkowych. będzie w najbliższ~m czasie przed 
g ę . '!' pod . Norki pojadą pociągiem w dal- Sądem Wojewódzkim na sesji wy 

kona.me, zie wysil c1 eJmowa- i szą drogę do poszczególnych wo- jazdowej w czerniako~ie za trzy 
ne przez rząd PRL na arenie I iewództw gdzie rozprowadzone krotne usiłowame zaboJstwa, czte 
międzynarodowej n.a rzecz od- ~ostaną V:.:ród hodowców. ry podpalenia, kradzieże 1 niele• 
prężenia, rozbrojenia i pok.ojo- galne posiadanie broni. 
wej w&pólpracy, wysilki będące POZNAl\1' 
wyrazem pokojowych dążeń na 
rodu polskiego, przyazy;nią się Funkcjonariusze MO w Trzclan-

akt · ·· ty h ce w woj poznańskim ujęli astat 
do zespol~n.ia ~ Y~IZ<iCJl c nio Władysława Gapsltiego, zamie 
sil na swiecie, ktor"': pragną szkalego w Miałach, sprawcę kil 
pokojowego rozw1ązanaa is.1Jr11e- Im groźnych pożarów na terenie 
jąeye'h problemów mlęd.zyinair<>-J tej gromady. 
dowych. Przestępca ukrywał się dłuższy 

TORU!il' 

Ponad 150 fortów zostało jeszcze' 
w Toruniu z dawnego pruskiego 
systemu obronnego, wylconanego 
w latach 80 ub. stulecia. 
Dzięki Inicjatywie Prezydium: 

wej. Dlatego też narody wiążą .Jak ocemac.i.e, towaf1ZY\9ZIU rm
tak duże nadzieje z możliwoś- metrze, perspektywy planu Ra
cią odbycia konferencji na packi.e;go n.a ile ootatnich wy
Sz{!'Zeblu szefów rządów, która darz.en? 

niewątpliwie zajęla,by się rów- Odpowiedź: Kryzys rządowy we Franc1·1· 
nici tym problemem. Z pod.ob- Powiedz.i.alem JU'l, że ucliwa-
nych powodów pol.ska propozy la Bundestagu w sprnwie uzbro 

MRN i miejscowych przedsię
biorstw, w starych fortach uru
chomiono nowe zakłady wytwór
cze, przynoszące poważne korzy
ści. 

w jednym z największych for
tów toruńskich przedsiębiorstwo 
„Las" ·urządziło hodowlę piecza
rek. Inny z fortów zamieniony zo 
stał na WYtwórnię win z owoców 
leśnych. 

cja wyelimil!lowania broni ją- jenia Bundesweha:-y w broń (Dokończenie ze str. 1) 

1 
wyniki .misji „~obrych usług". ~i 

drowej z ob._<.Zaru obejmującego jądr.awą zmierzała do storpedo- Trwająca 7 tygodni misja Mur- mstrowie prawicowi ~ządu Ga~;: 
cztery kraje Europy środkowej, wania pia.nu Rapackiego. Nie- phy'ego i Beeley•a doprowadziła larda s~all na stanowisku ~zty od 
a mianowicie Polskę, Czecho.s.lo mala jest w tym odpowiedzi.al- do uzgodnienia z prezydentem Tu nej Po,litykl I m~ustępowama P 
wację, NRD i NRF. znała.zła tak ność kół rządzących llliektórych nisu Bourguibą następujących pun naciskiem amer) kaliskim. ZAKOPANE 
żywy oddźwięk na świecie. mocarsitw za,chodnich, kitóre mi- któw ewentualnego kompromisu szczyty Tatr otula jeszcze gru• 

W te . t - ś ' ' I ,_ t.n h dekla " z Francją: N w uchwały ba warstwa śniegu, ale nas!onecz 
J 5Y UaCJi p01 pieszne prze mo Wle. O...'-.ro YC . q:aCJl O , Francja , ewakuuje_ cale te~yto- o e nione dolmy objęła już niepodzlel 

forrowanie przez koła military- nieu.zbrajainiu NRF w broń ją- rium ~umsu z wy~~tkiem B1z~r- · me w swoje panowanie wiosna. 
styczne NRF u.chwały Bunde- drową wyrażają obec:ruie goto- ty. SP>:"wa o~ecnośc1 francu~kich KER' M Rozb. rzmiewają one każdego dnia 
"tagu o atomowym uzbrojen.iu wość dostarcz;eruia NRF tej oddzialow WOJslcow~ch w t~~ .ba-1 śpiewem zięb I tzw. szałaśników, 
Bundeswehry w okresie 1rwa- br0i11a, zie będzte .Przedmiotem pozmeJ: I iii szukającvch dogodnych rn.iejsc na 

szych rozmow międ'tY rządami . d • •t h obecnie szała· 
nia dyskusji nad wspomnianymi Niemniej jednak !Zaintereso- Francji i Tunisu; południowe_ lo.t- WARSZAWA (PAP). - Ko- g~1~;z "a~~r~~tcK.c · 
propozycjami, w czatS>ie wstęp- wanie planem polskim nie slab niska tunezyJslne zn.13dowac su: mitet Eko.nomic?J11y Rady M·:n1- s P , . 
nycl:i przygotowań do k0i11feren- nie. Swiadczy 0 tym dla przy- będą pod kontrolą przedst<iwicieli t - iedzeniu w dmiul Na. tatrz~nskwh łąkach pojawi-

.. · · bl Stanów Zjednoczonych i Anglii; s .row na po.si _ ly yę takze . pierwsze krokusy. 
CJ.i na naiwy=ym =ze u - ktadu deklaracja wydam.a po Tunis przywróci niektóre konsu- Hi b~: pC>dJą~ uchwalę. d<>t;Y~ Lihowe ktellchy tych pięknych 
nabiera oharakteru aktu poli- os<tattniej kc111ferencji ministrów laty francuslcie w zamian za o- cą zrodel sfmamsowama mwe- kwiatów zauwazo110 m. in. w o
ty=.ego, zmierZiająoego do zao- spraw zagrani<lZ!lych państw twarcie nowych konsulatów tnne .slyeJi 'Zide-0ent.raliwwanych na kolicy. Doliny Ko~c.ieliskiej, obok 
strzenia sytuacji międzyna!Nldo- skamd.ynawskich, świadczą wy- zyjskich we Francji; wladze tu- rok 1958. schr?nisk w Dolinie Chochołow-
wej; do storpedowania plainu pC>wiedz.i mężów 6 1;a111u, działa- nezyjskle zbadają ponow.nie. spra Na:S'tępnie Komitet Ek-0:n<Y!IDc:z skieJ i w Zalcopanem. 
Rapackiego, dio utrudnienia moi ca;y i pairlamen:tarzystów socjal- wi; wydalonych obywatell flancu- ny RM podjąl uahwalę w epira-
11.woG'"' ~~"'""zan' kO!ll.cyl'"cyJ· d , __ t h l'b 1 h lskich. . . . . kt GDAJ.l!Slt 

"" •~n•"" ~ - emo""a ycznya ' i. era nyc ' a Natomiast rząd tynezyjski sta- w1e zaitwJ€T>d!zema Pl!'OJe u 
nych. nawet niektórych oha<leckieth i nowczo odrzucił kwestię kontroli w.sitępm.egio elektryfikacji linii 

1 

Ogród zoologlczny w Gdańsku~ 
Drugim chara1kferystyczmym koruserwa.tywnych, którzy w granicy algiersko-tunezyjsk!ej, a kolejowej Opole - Wrocław, ~li~ie. wzbofaJił t~ 0 no~'fe~~~z~ 

momentem są metody dzLałamda większym lub mniej.s.zy
1
m .zakre to właśnie stanowiło warunek si- w spra"'.:ie ek.sploa;tacji węg!a P~~ez n~~u~ 0ch~op~ó~ ~ plażY. 

kół rządzących NRF, które zna- s·ie widzą nadal w rv.]&K•eJ pro- ne qua non, wysuwany przez nie obręb•e filara ochrci!ln""·"O 
· ' ,..~ · zależnych i repuMikanów społecz w · '· · · ·"""' koło Władysławov.-a. 

lazły wy,ra.z w omawiamej pozycji punkt wyjścia. dl.a szey- nyctt, jako praktyczny spraw- huty ,pzierż~ń.s.ki" w Dąbro· 
uchwale Bundestagu. Koła te szych rozmów roz.broiemowycn. !lzian neutralności 'J'unisu w kon- w:e Gorn1czeJ, w sprawie za
powraoają n.iesitety do &>brze Charaktery.styczne je.sit też, że, nu,cie algierskim. Gaillaraowl u- tw:erdze:n:a projektu wstępne-
znanej taktyki stwarzalll.ia fak- plalll. Raµaokiego, który wycho- dało się uzyslcać zgod<; jego pxa- go kopalni węgla kamiennego 
tów dokonanych, której tragic:z dząc z punkbu wi<lzen.ia inte~e- wicowych sojuszników na . ewa- „Moozczenica". 
ne skutki z okresu niedawnej sów na!!:odowych Polsik:i uwzgled lmację Tunisu i na pozostawienie Ponadto podjęta 7Xl\Sltała 

. , . . . ' ' w trybie dyskusy3nym problemu · d~""- ł 
pr~łości naród polski i inne n~a rowniez mteres.y :iarodu Bizerty, ale za cenę twardego sta uchwala .w spr;aw1e .... ..,,,aw z<>-: 
na.rody europejskie, w tej licz nte!TlJeck1ego, :zxiobyl oob1e sze- nowiska rządu w sprawie kontroli mu IS>tal1, zeliwa oraz metah 
hie i naród niemieck~ mają rokie uz:ruanie w samym spole- granicy. nie'i:elaJZny<ih i iCih stopów w 
jesncze żywo w pamięci. crz.eńsbwie zachodni<> - niem:ieo- Bourgulba z kolei uzasadniał 1958 r, 1. 

PoJ.iityka :!aktów do~a;n.ych kim i p.op.airty rosital przez opo. swoje stanowisko tym, te przy,Ję
""''"'łuiyć ma """"'o~~;,,.,..,,.., '-~ zycję SPD i FDP w Bunde.9ta- cle. warunku kontroli gr~mcy ... ~ „~,.. .,.~,~ • ..., ·•• Kv- • . algiersko-tunezyjsklej zwróciłoby 
łom zaohodnio - niemieckim do ~ w ramaoh Jej walin i;>r~- przeciwko niemu opinię całego 
odb'lldowy, krok' po kroku, po- ciwko atomowemu uzbroJen.tU świata arabskiego, popiexającego 
tęgi militarnej NRF. Nie moż- Bundeswehry, walkę Algieru, a w następstwie te 
na prz.ecńe± wątpić, że koła te z tego co powiedziałem wyl1li- go zmusiłoby go do ustąpienia: Po 

k · d _,_ · k, nadto wysunął on także I mny 
pra,g:ną posunąć IS!ię dalej i uzys a, ze, Y<>t1.U.S.Ja wo oł p1ail1U wzgląd. Krolt taki, świadczący o 
kać możliwość nie tylko zaku- Rapackiego trwa i odgrywa nieprzyjaznej postawie rządu tu
pu. ale i produkcji broni ato- poważną rolę w kisz:taUowaniu nezyjskiego wobec Algieru, mu
mowej: już obecnie wysuwa się s.ię światowej opiarii publi=.ej siałby doprowadzić do bliższego W 
postulat zniesienia klauzul ukla i popiularyzacji &il za lub prze- związania się FLN ~ ICairem. 0-

Na Bugu i Narwi 
poziom wody podniósł sią 
Stan alarmowy 

dów paryskich zabrarniającyoh ciw odprężerui.u. Cora.z bardziej znaczałoby !O-: zdamem Bourgul-
, ' by - wzmozeme wpływów nasse- wo·, 

Niemoom zachodnim produkcji w ~łeczenstwach zachodmch ryzmu w Afryce Północnej 1 po- • 

4 powiatach 
poznańskiego 

Jak informuje główny komitet 

GDYNIA 

Morska ob~ługa radiowa statków 
w Gdyni wprowadziła do produk
cji szereg nowych urządzeń i apa 
ratów radiowych przeznaczonych 
dla naszej floty handlowej, ryba
ckiej oraz dla innych gałęzi go
spodarki. 

M. In. przystąpiono do wyrobu 
nowoczesnych echosond (urządzeń 
do określania głębokości dna oraz: 
wykrywania ławic rybnych) . 

W Gdyni wytwarzana jest rów• 
nież po raz pierwszy w kraju se
ria prototypowa odbiorników ko
munikacyjnych wysokiej klasy. 

Innym poważnym osiągnięciem 
załogi morskiej obsługi radiowej 
statków jest przystąpienie do pro 
dukcji radiotelefonów ultrakrót
kofalOwYCh. 

Adenauer brond atomowej: mówi się też przyb!era na sale tzw. druga ciągnęłoby za sobą szersze następ 
dużo o tzw. trójkącie zbroje- tendencja, tendencja k;u 5ZJUka- stwa dla polityki zachodu. 
niowym - NRF, Fraill.cja i Wlo niu porOZlUl!Il!ień ze Woohooem, w tej sytuacji rząd amerykati
chy, Osta.teaz;n,ym oelem tego ku odprężeniu. ski zaczął nalegać na Pary:!;, by 
trójikąta ma być prodruikcja Należy n.aWnienić, że Jooinle- przyjąć na razie dotychczasowe 

przeciwpowodziowy, niebezpie- W londy'nie 
czeństwo powodzi na niektórych 

przez te trzy pańistwa, z któ- renoja trzeoh mil!1istrów w Pra
rych najsilm:iej= je.st NRF, dz.ie ws'kazala dobLtn:Le na od.po
wlamej broni jądrowej. Widzi- wiedzialność ciążącą na rządixie 
rri.y więc, że sily miihltarystycz NRF za to, że plan Polski, tak 
n.e w N:iemozech zadhodnic:h róż ważny dla pokoju w Europie, 
nymi drogami zmierzają do dotychozas nie został wprowa
prreksztakenia NRF w moca~- dzon.y w życie. W mmu.n.ikacie 
stwo atomowe. z . kooferencji praskiej, trzy 

naszych rzekach utrzymuje się LONDYN (PAP).· Dn.La 
nadal. Najtrudniejsza sytuacja 16 bm. ;przylbyl z ()lficja1ną wi
istnieje na Bugu i Narwi. zytą do Lomdy:nu kanclerz NRF 

Radiowo-telewizyjna 
• wymiana 

Na Bugu poniżej Frankopola Adenauer. Towarzyszą mu mi
poziom wód ulega stałemu pod- nister spraw zagranicznych 
noszeniu się, potęgując znacznie NR~ Voo Brent.an~ ~a:z boW~{i 
niebezpieczeństwo wylewu. Il11llilster goopod.arki Erhard. Wi-

zyta Adenauera w A.n,gl.ii trwać 

Należy podk!reślić, re uohwa państwa stwierdziły gotowość 
la Bundestagu została podjęta swych rządów do dyskutowania 
mimo poważnego oporu partii z zainteres10wanymi państwami 
opozycji i s~rokich wamtw szczegółowych aspektów planu. 
społeczeństwa Niemrieo zachod- Trzej ministrowie potwierdzili 
nLc:h przeciw zgubnemu dla też ponownie goOO<wość swych 
samego na!I'Odu niemiecluiego kie rządów ustanowienia w propo
runkowi polityki rządu Ade- nowanej st.refie bezatom<l'wej 

Polski i NRD 
Ewakuacja ludności z zala- będzie trzy <1rui.. 

nych terenów jest w pełnym to-

naruera. system.u szerokiej i skuteczm.ej 
Pyta.nńe: kontroli i podkreślili, że reali-
Jakie waszym zdaniem wnios. zacja planu pozwoli na podjęcie 

ki wypływają d1a Polski z sytua kroków w kierunku redukcji 
cji wytwocronej w wyniiku wojsk i broni konwencjonal
uohwa!y Bundiesta.gu o uz.qro- nyoh na ob.si:z.arze stTefy. 
jeniu Bundeswehry w broń ją- A zaitem znacrenie pla111u pol-
drową? s.kiego o utworzeniu Sltrefy bez-

Odpowiedi: . , atomowej w Europie środkowej 
Odbyte przed :ktlJ.ku dm.ami w w.zrasta w obecnej S;Ytuacji. 

16 bm. podµisana rrosit.ała w 
Warszawie umowa o współpracy 
w dziedzinie radJia i telew.iJZji 
między k<lllllliietem do spraw 
rad1iof<l111ii „Pol.skie Radio" i 
pań$bw<>wym mmi~etem oo 
spraw radiJo!ooi:i Niemieeikiej 
Republiki Demokraty<0ZJ11ej. 

Obde str<.XJzy przekiaeywać bę
dą sobie wzajemnie doowiadcii.e 
ni.a, :infonnacje, audycje i fjl
my z zakresu radia i telewizji. 

ku. Ludność 3 wsi pow. Nowy 
Dwór przygotowuje się do ewa
kuacji. 

Stan wody podnosi się rów
nież na Narwi poniżej Wizny. W 
pow. Ostrołęka trwa ewakuacja 
miejscowości Opok i Grabowo, 
a przygotowywane są do niej 
dalsze 3 wsie. 

Na Wiśle fala spływa do mo
rza bez żadnych przeszkód. Kul 
minacyjna fala pow<Jdziowa na 
Warcie przechodzi przez Wron
ki. 

Pradze. obrady minis~ów spraw Rząd PRL, zważyv°rszy pel:ną 
zagran~~ych Po1s.1t1., Crech<>-: I aprobatę społec:reństwa ora.z 
slowaci1 i Jl!RJ?. które mi,ały na gorąoe p<>pa<cLe, którego udzie
ce11:1 omów1~e .obecnego roz: lily naS•ZJelllU pla:nowi ZSRR, 
~OJU syt~CJl międz~arodov:eJ Czechosłowacja, NRD i wszy-
1 wypilywaJącyoh z mego wru~ stk:ie pań.sitwa oocjalistyc.zne 
ków, wykazały ~'t_ną .zgodnośc oraz licZi11e wpływowe kola na 
pogląd~ uczestrnkow obrad we zachodzie, roecydowaey jest 
wszystkli.c:h omawianych spra- na.dal aktywnie wyk<Jll'Zystywać BUDAPESZT. - W rewanżo- , wygrali oni 5 walk, a w trzech 
wach. .. , . ws.,.,rs:tkie Ś·rodki i możliwości wym meczu piłkarskim o Puchar uzyskali wyniki remisowe. 

N k __ „ __ ,_, """" _,, Europy, Vasas pokonał Real Ma- K "k t ł'„ 11 :1, , "'11lll.e!'et11.;'Jl pr~eJ, ~- dla Wprowadzenia W żyoi,e swe dryt 2:0. Mimo to do finału za- OmUftl 81 n 0 1\3 
kire.sliliśmy, ze. niałpewnleJSzą g-0 planu. leżącego w interesie kwalifikowała się drużyna Real 
podstawą ~ezp1~n.st".'a .na- ws,zystkich na!I'Odów Europy. Madryt, gdyż w pierwszym spot- PP 1:otallzator Sportowy za-
~yah kraJÓW 1 ~k.oJU Jest Jednocześn[e nie będziemy kaniu odniosła zwycięstwo 4:o. wiadamia, ze w zakładach pllkar-
edność obo oociab5tyozne<>o · CANNES. - w rozgrywanym sk1ch z ~nla .13 bm. stwierdzono 

! . ,zu . . · " szczętlzić wylSfilków, by nie do- turnieju tenisowym Polak Licls 64 rozwiązama bezbłędne - na
~ po~ttyk<J: :po:k<>JOWa p;erws.zego JYUśclć do rea[izaoji planów odniósł zwycięstwo nad Belgiem grody po ok. 5.100 zł, a 2.G70 roz-
1 .~JpotęzmeJSZiego panstwa €<>-: zach-0dnio - niemieckioh mili- van de Buschem 6:1, 6:4. wiązań z 1 błęd<m - nagrody po 

• L ł.fl.lfłUlizja. 
CZWARTEK, 17 KWIETNIA 

15.10 Muzyka ludowa Syrii. 15.30 
Dla dzieci aud. słowno-muzyczna 
pt. „Spiewamy piosenki". 16.05 
Koncert orkiestry Rozgłośni Wro 
cła wskiej. 16.50 „Przyczyną są ro 
baczyce" - pogadanka. 17.02 (Ł) 
„Polemiki 1 przytyki" - audycja 
w oprac. Ryszarda Doroby i Ta
deusza Gicgiera. 17.25 (Ł) „Król 
walca" - audycja słowno-muzycz 
na w oprac. Waleriana Pawłow
skiego. 18.00 (Ł) Muzyka tanecz
na. 18.10 (Ł) Łódzki dziennik ra
diowy. 18.35 Muzyka i aktualnoś
ci. 19.00 „Nowości muzyki roz
rywkowej". 19.30 Audycja literac 
ka. 20.00 Stan pogody i dziennik 
wieczorny. 20.23 Kronika sporto
wa. 20.40 Muzyka taneczna. 21.00 
Audycja konkursowa. 21.40 Wier
sze St. J, Leca. 21.50 Koncert 
estradowy muzyki rozryw:rnwej i 
tanecznej. 22.55 Muzyka. 23.00 Gła 
zunow: Koncert fortepianowy 
f-moll op. 92. 23.29 Melodie na do 
branoc. CJ~lńst~czn~o - Z"'.iązk'.1 Ra- tairY1S,tów, by w ich ręce nie do- 122 zl i ponad 19.600 rozwiazań z 2 

d e~lciego ws;zystk1ch mnych KATOWICE. , W półfinało- błędami - nagrody po 16 zł. 
zi, · ~ . • . stal.a się broń atomowa. Wy- wych meczach piłkarskich o Pu- Ponieważ na nagrody za rozwią 'I'EI,EWIZJA 

panstw soo1aJi&tycZllJyd1. Wym.ie raz•em tej dziala.Jności rządu char Zimowy w grupie południo- zania z 3 błędami przypada pani- Czwartek, 17 l<wietnla 
niliśmy też poglądy w sprn:-11ne PRL by.lv prneprowa<lZJO:ne wei Polonia (Bytom) wygrała ze żej IO zł, zgodnie z regulaminem 16.30 Program dla dzieci młod
dalszy~h krok~w V: dz:iedzmie ostatniio dema1rches na&zych Stalą (Sosnowiec) 2:t, ~. Górnil< wygrane te zostaną w całości szych - Teatrzyk dla przedszkola 
polityki za,gr:<1rucZ111eJ każde.go z przedstawicieli d:yploma.tycznych (Zabrze) pokonał Ru.eh 0 •2" przekazane w równych częściach ków: „Kozucha kłamczucha" (W). 
n.a<&zych .kraJÓW cel~m medo- j wobec rządów państw człooków NOWY JO~K .. - Zapaśnicy ra: po 33,3. pro~. na nagrody za roz-117.00 Estrada poetycka (dla mło
pUSZlC.zema, by bron a:ton:owa p.aktu atlan{y<ekiego. dzieccy odnieśli trzecie z kolel wiązania bezbłędne, z I błędem dzieży). Drugie spotkanie młodzie 
zootala odda:rra w ręce m1J.ita- ________________ z_w_y_c_i_ę_s_t'_"_0_w __ u_s_A_. _T_Y_m razem i 2 błędami. ży z w. Siemionem (utwory Bro-
rystów niiemieckidh. Wbrew W konkursie Toto-Lotka z dnia niewskiego) (W). 17.SO „Inżynier 

kó kt ' w 13.IV. stwierdzono I rozwiązanie budowlany" rozmowy 0 zawo-
poczynainiom tych · l, ore • • • z Warszawy z 6 trafieniami - na d::.ie (W). 18.00 „Flora Tatr" -
chcą skomplikować obecną sy- azn1eJSZe wygrane groda I.OOO.OOO zł, 3 rozwiązania (Z krótkometrażówka (Ł), 18.12 Prze 
tuację, pragniemy dzlalać w kie Byd.go~zczy, Gdańska i Opola) z 5 rwa. 19.15 „Spojrzenie w głąb wo 
runku zaipob'eżemia wyścigowi I • • • bi' " NPRSP trafiemam1 pre~10wymi (z dodat dy" - krótkometrażówka (Ł), 
zbrojeń jądrowych. Uważamy, WY 050Wane W Clągn!eR!U 0 tgiCfl kową 7 dyscyplmą) - _nagrody ~o 19.30 Dziennik telewizyjny (W). 
że nie jest jesz.c.ze za późno, by Zł lO.OOO nr 811164 1251709 345457 "· 49121 394, 91 394393 

646.686i zł, 196 rodzwiązan 
1
z 5 trafie 20.00 Wspomnienia 0 Karolu Szy-

d , ,, • mam - nagro y po o<. 14 tys. manowskim (vV). 20.43 Film fabu-
zatrzym.ać rozwój wy arZ>en,, Zl 1.000 nr nr 56369 188118 678266 502332 570511 fi49416 649417 768944 zl, 11.500 rozwiązań z 4 trafie- larny pt. „Pod frygijską gwiazdą" 

I Zll'llierza,jący w kierunku upra~- 1789788 808490 9~6'192 946795 946797 958910 niami - nagrody po 305 zł i po- (II część filmu „Celuloza") (Ł) _ 

I nionym 11q:zez m'iHtarystów n:e- i Zł 500 nr nr 56363 56364 56368 Ponadto wylosowano 203 premie nad 216.000 rozwiązań z 3 trafienia dozw .od lat 14. 22.15 Tele-serwlll 
=-======:::::::=:=:=:==:~~m:'..::ieck:ki:::· n, 12324a ~65390 ~9400ł .:llil7oa. 2§1704 po iJ 150 ornz 29 pr,emii po z1 250. mi - nagrod)' po 17 u,_ 'Ł)., 

2 DZIENNIK ŁÓDZKI nr 90 (3545) 



Fragmenty ref erat u przewodniczącego - CRZZ I. Logi-Sowińskiego 
wygłoszone.go na IV Krajowym Kongresie Zwiqzków Zawodowych 
Blisko cztery lata upłynęły po III Kongresie Związikfiw 

Zawodowych, który orlbył się w maju 1S54 r. Dziś przycho
dzimy na IV Kongres wzbogaceni o tr:Jdne doświadczenia 
:płynące z wydarzeń historycznych i głębokich przemi<„<, 
jakie w okresie tych 4 lat nastąpiły w naszym s.połeczeó.
stwie. Każdy z nas docenia wagę i znaczenie tych doświad
cze1i. Dlatego wytyczenie zadań i hnii działania mchu za
wodowego w nowej sytuacji i w nowych wa.runkach winno 
być główną osią obrad naszego kongresIU. 
Pażdziemikowe Plenum KC PZPR otwa.rlo nowy rozdział 

budowy socjalizmu w Polsce, silniej Z'Vlriązało jęg•o idee z dą
żeniami i prag:nieniami mas, przywróciło właściwą treść 
:zasadzie udziału ludzi pracy w rząd:zeniu i gospoda·rnwa•niu. 

Okres ostatnich kilku lat był sizczególnie trudny dla na
szego ruchu zawodowego. Os-tra krytyka mas robotniczych 
musiała objąć równie.?; związki zawodowe. I dlatego odbudo
wa zaufania klasy robotniczej, nawiązanie z nją ściślejszej 
więzi wszędzie "';am, gdzie robotni.cy są skupieni. pracują 

i działają, jest obecnie naszym czołowym zadaniem. 
Zadanie t-o możemy wykonać jedymie w ten s.posób, że 

wspólnie wprzęgniemy się do uporczywej i konsekwen•tne•j 
pracy nad realiU1cją nowej polityki partii, nakreślonej 
w uchwałach ósmego i następn:;ch plenairnych posied:zeń 
Komitetu Centra1nego i uzmanych przez klasę robo,tmiczą za 
własny pro·gram działania, za program budowy socjalizmu, 
odpowiadającego jej nadziiejom i potrzebom. Na tej z.godnoś
ci pro~ramu i lin.ii partii z dążeniami i interes.ami ogółu pr.a
cujący-ch oparta jest wierność polsikie·go ruchu zawod·o·wego 
zasadzie ideowego kierownictwa pa-rtii jaiko czołowego od
działu klasy robotn.i·cii:ej i przewodrn-iej siły na.rodu. 

Dwie strony działalności 
związkowej 

ZwiązJki zawodmve z is-toty swej są organi·zacją, która sta
wia sobie za cel reprezentację i obTonę inte·re.sów prncow
niczych. 

Jak roiz.umieć należy u nas reprezentację i obronę in~ere
sów pra·cownkzy-ch? 

Wysokie odznaczenia państwowe 
dla zasłużonych 

działaczy związkowych 
w Sali Pompejańskiej w Bel- J wiadzy przez lud pracujący. 

wederze odbył się uroczysty I Order Sz-landa,r Pracy I klasy 
a.kt dekoracji wy&okirni od.zna- otrzymali: Stanjsław Dąbrows·ki 
czep.iami państwowymi. ponad - członek Komi8ji Rewi.zyjnej 
40 weteranów i za15lużonych CRZZ, Adam Kuryłowicz -
działaczy ruchu związkowego. członek Komisji · Rewizyjnej 
Aktu dekoracji dokonal prze- CHZZ, Wit Hanke - przewod
wodniczący Rady Pailstwa niczący Zarz. G1. Zw. Zaw. 
Aleksander Zawadzki, któremu Córn.i.ków, Filip Sie1·oń - se
towarzyszyli: czlonck Biura Po- kretarz Zarz. Gl. Zw. Zaw. 
litycznego KC PZPR, dotych- Górn:J;:ów, Józef Kieszczyń-5<ki 
cz.a.sowy przewodniczący CRZZ - przewodnkzący Zarz. Gł. 
- Ignacy Loga-SowińskL, ee- Zw. Zaw. Hutników, Aleksan
kretarz Radv Państwa - Ju- der Sta~hur.siki długoletni 
lian . Horodecki dotychcza&owy działacz Zw. Zaw. Cukrowni
wiceprzewodnic~cy CRZZ ków i Kazimierz Grochulski -
Pfotr Gajewski i dyrektor ga- długoletni d.zialacz Zw. Zaw. 
binetu prt.ewodniczącego Rady Koleja.rzy. 
Państwa - Fran-c:isze.k Nowak. Wśród odznacz0<nych Krzy-

w cza.s.ie uro:::zysbo<Śai prze- żem l{awalerskim Orderu Od
wodniczący Rady Państwa wy- r-0dzenia P-0lski znaleźli się m. 
gtosil krótkie przemówienie, in. Lookadfa. Kusa - sekretarz 
podkreślając m. in„ iż przy. Woj. Komi.sji Porozu.m.iewaw
znane zasłużonym działaczom cz.ej Zw. Zaw. w Łodzi, Hele
z·.viązkowym odznaczenia są na Grusooka - dlu.goletnia dzla-
wyrazem wagi, jaką partia i łaczka Zw. Zaw. Wlókniarzy I 
rząd· przywiązują do roli związ- oraz Józef Spycbalslci - prze
ków zawodowych w budown:ic- wodn.iczący Zarządu Głównego 
twie socjalizmu. Są one je<l:no- Zw. Zaw. Wlókn.iar.z.y. 
cześnie wyrazem· uznania dla Złoty Krzyż Zaslug:i ot.rzyma
wysilku tych dz.ia!ac.zy związ- la m. in. Irena Sroczyńs·ka -
kowych, którzy cale swoje ży- sekretarz Zarządu Glówn-ego 
cie po.święcili walce o zdobycie Zw. Zaw. Włókniarzy. 

Do społeczeństwa 
m. Lodzi! 

W dniu 20 kwietnia br. obchodzić będziemy Międzyna
rodowy Dzień Solidarności Ruchu Oporu. Dzień ten 
obchodzony będzie w Polsce 1 na całym świecie pod ha
słem „Nigdy więcej faszyzmu i wojny". W dniu tym bo
jownicy ruchu oporu ornz wszyscy ludzie, któ1·ym drogi 
,jest pokój, zamanifestują. jednolitą wolę walki o pokój -
przeciwko wyścigowi zbrojeń i doświadczeń z bronią 
termojądrową, a przede wszystkim przeciwko uzbrojeniu 
w tę straszną broń odwetowców z Niemiec zachodnich 
i ich Bundeswehry. Dla nas Polaków, hasło dnia „Nigdy 
więcej faszyzmu i wojny" ma szczególną wymowę, 
poniewa:i.: najobficiej w polską ziemi«; wsiąkała krew 
ludzka, wytaczana przez morderców hitlerowskich. 

6 lat zbrodni okupanta, to 6 milionów ofiar ludzkich, 
:i: których każda była czyimś o.icem, czyimś synem, mat
ką, córką, czyimś ukochanym dzieckiem. Dlatego też na
ród polski w dniu tym zadokumentuje swe oburzenie 
przeciwko wojnie - w obronie pokoju i niepodległości 
naszej Ludowej Ojczyzny, tym samym zadokumentuje
my nasz gorący patriotyzm, nierozerwalnie związany z in
ternac,ionalizmem, któremu wyraz da społeczeństwo na
szego miasta w dniu 20 kwietnia br. na zgrnmadzeniu 
obywateli m. Lodzi w byłym obozie kaźni hitlerowskiej 
w Radogoszczu. 

Wiec rozpocznie się o godz. 10, a na jego program 
złożą się: 

- przemówienie przedstawiciela Zarządu Lódzkiego 
ZBoWiD i Lódzkiego Komitetu Frontu Jedności Narodu, 

- złożenie wieńców.· 
W uroczystościach przewidziany jest udział przedsta

wicieli FIR. 

ZARZĄD LODZKI ZBoWiD 

PREZYDIUM r...ODZKIEGO KOMITETU 
FRONTU JEDNOSCI NARODU 

~ 

~''""''''''''''''''''''~~~ 

W naszych waru.nikach podiział wytworzonego dochodu na
rodowego dokonuje się w skali przedSliębiors.twa i całego 
pai'1stwa każdornzowo przy n.aja1ktywruejsizym udziale przed
stawiciels·twa klai.sy robotn.kzej jako wytwór·cy tego docho
du. 
Obowiązkiem władiz.y ludowej 1 ziwiąrzlków zawodowych 

jest ~a.pewnienie wlaś,cliwych pro-porcji podziału dochodu 
narodowego na część akumulowaną i s.pożywainą, do.pilnowa
nie s.prawiedlliweg.o podziału części przeznaczonej na spo
życie, 

Zadanie to, po zmianie 1inii politY'ki partyj1nej na VIII Ple
łlum PZPR, jest dziś koni.seikwentnie reali!Zowane. 

Obowią21kiem związków zawodowych jest nieustanna tros
ka o sprawy by·towe praoowni.ków, nieusta1rme przeizwycię
żanie biuroa1:.ratycznych oporów tych czy innych ogniw ad
mini&kacji go5.podarczej i pańs<t\vowe,j, sygnalizowanie 
wszelkich nieaprawiedliwości i nieprawidłowości V-' po·dziale 
dochodu narodowego, formułowanie urzasadruonych posfAI
latów robotników z1gcdinyich z możliwościami gospoda·rki na
rodowej, wyistępowanie z nimi wobec dyrekcji zakładów, wo
bec ich władz zwier7Jchnich, wobec resortó-w i rządu. Obo
wią7Jkiem ?Jwiąztków z.awodowy•ch jest wytrwałe realizowanie 
uzasadinionyich i rea1ny•ch po.stula·tów załóg, posz,czególnych 
oddziałów i grup praco•wniczych, całej klasy rnbotndczej. 

Jaik dtługo mogą wy;;tępować różnego rodz.aju nie1ptrawidło
wości'w polityce gospodarczej, jak długo wydawa~ie są pirzez 
niektórych admi·nistratorów biurokratyczne i bewusime za
rządzenia, jak długo ma miejoc·e opi·eszałość w za·ł.atw'.arniu 
słusznych s1Praw prncowinkzych, tak długo powstawać muszą 
najrozsmai-tsze konflikty w z,akła<la·ch pracy. ZwiązJ1d zawo
dowe powołane są do usuwania tych kood'liktów i rodzących 
je .przycrzyn, do stawiania wniooków o WY'ciągalllie korn;e
kwericji wobec winnych narusizania praw pracownic•zych, 
wobec tY'ch wszyistkich, któryoh stos1U1IJ.ek do zagadnień pira
cy i bytu załóg nace·chQIWa•ny jest bezdu5zinością. Te sprawy 
nie budzą wątpliwości. Ale mamy też faikty wysuw.ani.a przez 
elementy wa·rchohslkie, abso.Jutmie n ie re a 1 ny c h, nie
możliwy-eh do s:pełnienda żądań. Ni-e·rzadlko działa tu także 
ręka wroga. 
Uważamy straj-k w n.asiz.ych waru1IJOrnch w zjawl61ko srziko

dlLwe. Po';~piamy i przech.v-stawiamy się kategoryczinie 
strajkom dzi1kim i bezmyślnym, organizowanym penia związ
kami zawodowymi. Niech żaden warchoł i organizator takie
go strajku nie li-c!Zy na obronę z:wiąz:ków zawodowych wobec 
sarnkcji, jatkie w stos.uniku do niego będą stosowane. 

Rady zakładowe i instancje zwią21kowe. widząc rodzące 
s:ę z tych czy iiliny<:h przyczyn niezad<0wolenie robo•tmi1kóiw, 
winny p-0izo5tawać w ciągły-eh konta.kta-ch z zało.gą, oddrz:ia
ły\vać na jej postawę, mobilizując najbardziej św·iadiomych 
robo•tników. Równ.ocześnie win.ny one przedsięwzjąć einer
gicz:ne krnki d1a likwidacji przyczyn zadrażiniiernia, odwołu
jąc się do wład.z zwierzchrnch i centralnych, w razie nk
moż.rtośc1 z.ałatwien-ia spraw uzasadnionyich, wyiwclujących 
r.iezadowolenie, we własnym zakresie. 

Nie powinno być w naszych warunkach spraw słusznych 
i mozliwych clo załatwienia, które by nie mogły być przez 
związki zawodowe załatwione. Na tym właśnie polegać win
na w naszych wa.run.kach ludowładztwa umiejętność działa
nia zwią'Zlków zawodowych woooc ws.zellkiego rodzaju kon
fli.łdów. 

Co mają jedna,J, crzynić rady zaikladowe i o-rgaooacje 
związ.Jrnwe w zakładach, wobec przypadków naru-szania praw 
pracowniczych, kiedy spotykają się z uporczywym 1ek<:ewa
żeniem przez kierownictwo zakładu s·łuszinych pos·tulatów 
ZEJ.łóg, możliwych do z•ałatwienia w określon~"l11 czaisie, przy 
aktywnym ws.półudiz.iale ziwiązików zawodowych. T-rzeoba 
w takim przypadku wykorzystać przede WS!Zys'.lkirn pomoc 
wyższych instancji związJrnwych orarL pomoc paDtii. 
Jeżeli jednak środlki prz.edsięwz.ięte przez radę z·akładową 

i interwencje instancji nie przynoszą należytego rezultatu, 
a określone terminy nie są dotrzymywane, wówczas rada va
kladowa w porozumieniu z Zarządem Głównym mme podjąć 
na swoiim ple1narnym posiedzeniu uchwałę, sikierowaną pod 
adresem dyrekcji, że jeżeli w wyz,naczonym ponownie rea.t
nym terminie sprawa nie zostanie załatwiona, -:-ada zakłado
wa zwróci się do załogi o popa['cie jej sfa•nO'Vlri.sk.a krótko
trwałym kilkunastominutowym strajkiem ostrzegawczym. 

o .podjęciu takiej decyzji winny być obowi.ą'Zlkowo powia
domione władze zwier'.llch·nie zakładu pracy. Uchwał.a tatka 
może się wiązać z wnioskiem o U1Suniięcie dyrektora. 
Umają.c ·dopuszczalność takiego trybu postępowa.nia. w 

przypadkach szczególnego znieczulenia. i uporczywego lek
cewa.żerua spraw pracowniczych, przedstawionych do za
ła.twienia przez radę zakładową, chcemy równocześnie pod
kreślić, :Ze rady zakładowe i zarządy główne powinny ko
rzystać z tego środka ze szczególną rozwa.gj\ i poczuciem 
wielkiej odpowiedzialności. 

Ale reprezentacja i obrona interesów robotniczych nie 
ograniczają się do tej tylko strony zagadnienia. 

Wielu jest jeszcze dzdałaczy związkowych, któ~y prakty
cznie rzecz biorąc, nie wiążą w swej działa-lnosc1 sprawy 
poprawy bytu robotników ze sprawą ulepszania organizacji 
pracy, podnoszenia prod.ukcjd i obniżania jej kosztów. 

W istocie rzeczy zaniedbywanie przez nich spraw pro
dukcji obraca się przeciw interesom robotni07:ym. 

Przecież, by mieć co dzielić, by móc podwyższać mro'bki 
robotnicze, należy z miesiąca na miesiąc, z roku na rok 
wygospodarowywać dodatkowe środki, zwiększać produk
cję materialną, produkować taniej i więc<:j, pomna~ać d'<?
chód narodowy. To jest prosta prawda, ktorą z.ron1m1e kaz
dy robo•tnik. 

Kto tego nie chce uznać, ten źle reprezentuje Interesy 
robotnicze, nawet jeśli chce i potrafi rzeczyw1sc1e załatwić 
te czy inne słuszne sprawy pracowników. Tolerując roz
przężenie, marnotrawstwo, bralmróbstwo i kradzieże w ~
kładach pracy, nie zajmując się sprawami dyscypluny 
pracy i właściwej oirganizacji produkcj•i, -działacz związko
wy występuje w istocie rzeczy przeciw interesom robotni
czym, bo nie przyczynia się on do zwiększenia wydajności, 
a w ślad za tym i zarobków robotruczych, bo nie stwa•rza 
warunków _wygospoda·rowania większego funduszu mkłado
wego, a także większych zy&ków, które przez państwo mogą 
być wykorzystane na podwyżki płac i na dalszy rozwój 
gospo.darczy kraju. 

KC PZPR na swym VIII i na następnych posiedzeniach 
plen.arnyc'h podjął doniosłe decyzje, zmierzające do zbliże
nia spraw pr_oc;~cyjnycb 4;lQ z~~9gi, roziszerzajac demokra„ 

cję robotniczą przez stworzenie warunków faktycznego 
udziału załóg w rozstrzyganiu spraw produkcjl i w zarzą
dzaniu zakładem pracy. I właśnie wówczas, gdy stworzono 
warunki szerokiego rozwoju demokracji robotniczej, gdy 
robotnicy tymi sprawami coraz ba•rdziej są 1 będą zainte
resowarui znajdują się działacze, którzy mówią: „Jesteśmy 
reprezentantami interesów robotruczych, nas sprawy te nie 
powinny obchodzić". 

Nie moze powszechna organizacja klasy robotniczej nie 
interesować się tymi sprawami, którymi z natury rzeczy, 
ze względu na własny interes zajmować się chcą i będl\ 
coraz szersze rzesze robotnicze. 
Są głosy, iż po to powołano rady robo·tnicze, by zajmo

wały się tymi s.pra wami. 
Ale po to, by spelnialy one dobrze swoją rolę, ogół pra

cowników winien brać czynny udział w rozwiązywaniu 
spraw produkcji i warunków pracy, a więc rady robotnicze 
muszą utrzymywać stałą więź z załogą i być pod jej stall\ 
kontrolą. 

Aktywność zaś załogi, prawidłowy rozwój samorządu 
robotniczego zapewnić można tylko pod warunkiem ścisłego 
współdziałania wszystkich jego ogniw, wszystkich instytucji 
realizujących w zakładzie pracy demokrację robotniczą, to 
znaczy i0rganizacji partyjnej, związkowej i rady robotni ... 
czej. 

Samorząd robotnicly, zasady 
współpracy między organizacja mi 

i instancjami związkowymi 
a radami robotniczymi 

Głównym brakiem w dotychczasowej pracy rad robotni-. 
czych jest to, że stanowią one bairdzo często jeszcze zam• 
knięty kolektyw, który posiada słabą więź z całą załogą, 
a tym samym słabo na nią oddziałuje. A przecież idea de
mokracji robotniczej w przedsiębiorstwa.eh po1ega na. tym, 
by c a ł a załoga zespoliła się wokół najistotniejszycb 
spraw przedsiębiorstwa, aby powołana przez załogę rada. 
robotnic7.a inspirowała i kierownictwo zakladu, i załogę, 
aby też sama czerpała z doświadczeń i wiedzy ogółu pra„ 
cowników. 

Rady robotnicze, współdziałając z organizacjami partyj• 
· nymi i związkowymi, przyczyniły się do osiągnięcia dobrych. 

wyników w wielu przedsiębiorstwac'h. . 
Jednakże wytworzyła się w licznych zakładach pracy 

sytuacja jak gdyby konkurencyjnej działalności rad ro
botniczych i rad zakładowych. 

Organizacja związkowa powinna wpływać na. to, aby 
dz;iałalność rad~ robotniczej, zgodnie z interesaJlli zakładu 
i załogi, znajdowała uznanie i poparcie ze strony wszyst-. 
kich zatrudnionych w zakładzie. 

Z drugiej strony związki zawodowe w realizacji swycn 
zada11., dotyczących porządkowama gospoda•rki i rozwoju 
produkcji oraz poprawy warunków pracy i bytu robotni
ków, mogą i powinny znajdować poparcie w uclhwałach 
i w dzi.aJalności rad robotniczych. 

I rada robotnicza, i rada za kład owa realizują wspólne ce
le załogi, każda z nich, w oparciu o zasady demokratyczne; 
które leżą u podstaw jej działania, wyraża stanowisko ii. 
zdanie załogi. 

Roz;wój demokracji robotniczej i prawidłowe dział.anie 
samorządu robotniczego nie są możliwe bez najaktywniej
szego udziału w pracy samorządy najbardziej świadomej 
części zało·gi zorganizowanej w szeregach PZPR. 

Jedynie więc ścisła współpraca komitetów zakładowych 
partii, rad robotniczych i rad zakładowych stanowi podsta
wę właściwego dmałania samorządu robotniczego i pogłę
bieinia demokracji robotniczej. 

Współpraca rad robotniczych i rad zakładowych przy 
pełnym uw7..ględnieniu specyficznych ich funkcji i kompe
tenrji powinna być oparta na wspólnie podejmowanyrh de
cyzjach, na wspólnie systematyc2lllie odbywanych zebra
nia.eh rad i ich prezydiów. 

Wydaje się słuszne, by rady zakladowe wspólnie z ra
dami robotniczymi wysłuchiwały sprawozdań dyrekcji 
!Zgodnie ze swymi uprawnieniami - ustosunkowywały si!ł 
do nich. 

Dotychczasowe osiągnięcia 
i warunki dalszego podnoszenia 
poziomu życiowego ludzi pracy 

W wyniku wielkiego wysiłku finansowego państwa fun· 
dusz płac (brutto) w całej gospodarce narodowej wzrósł 
z 91,9 mld. zł w 1955 r. do 125 mld. w roku 1957. Ta1k więc 

·w ciągu dwóch lat fundiu$Z plac zwiększył się o 33 mld. zł, 
czyli o 36 proc. Ten tak szybiki wz;rost funduszu płac 7..Wią• 
zany był przede wszystkim z dolkonanymi w !atach 1956 i 
1957 podwyżkami płac, które objęły oko.Jo 5.500 tys. ludzi 
pracy. 

Oprócz podwyżek płac, na v.rnrost funduszu wplynał 
~;:zrost wydaJności pracy w pry..emyśle, a także wzro<t 
zatrudnienia. Ujemnym zjawiskiem byle osłabienie dvscy
pliny plac. Zjawis!k:a te ocendamy jako ~:?Jkcdliwe. W rezul• 
tacie tych me kontrolowanych podwyżek płac silniej wy
stąpiły trudności rYiJ1ilmwe i pogłębiły się dysproporcje 
w .placach. 
Przedstawiając te fa~ty, chcieliśmy z tej trylbuny za

pytać towat'!Zyszy metalowców, budowlanych i innych. któ
rych płace ostatnio wzrosły, czy uważaią 011i, że wysokość 
płacy nawet poczatlkującego nau-c-zyciela powinna wynosić 
650 zł mie-.;ięcz;n;e? Na pewne zgodzą dę oni, że obecnie 
sprawą całej klasy roboitnicze.i j-est bezwzględne przestrze
ganie dyscypliny plac, .iest wypracowanie ogólnymi silarni 
środków n-a podwy:bki plac t~•ch grup pracowniczych, które 
do dziś utrzymują się na bardzo niskim poziomie. 

W ciąg11 dwót..lh ostatnich lat przeciętna placa miesięc.r.-4 
na ogółu zatrudnionych w gospodarce uspołecznionej w'Z!ro
~!a o ponad 28 proc. i w:vnosiła w końcu 1957 r. 1.394 zł, 
liCZOl!J.P- bez ciodatlków rodzinnych i iamych świadczeń so
cjalnych. 

(Dalszy ciąg in.a str. 4'" 
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Ruchy cen wywarły pewien wpływ na poaiom płac real• 
hych, obniżając efekt przedstawionego wyżej wzrostu płac 
r.ominalnych. Niemmej jedna'k możemy dziś stwierdzić z 
całym przekonaniem, że w ciągu 2 ostatnich lat nastąipila 
Wyraź.na i odczuwalna przez większość ludzi pracy pod
wyżka plac realnych i podniesienie ich pozfomu życiowego. 

Gdy mowa o wzroście płac, należy wspomnieć o rozdrzie
[anym obecnie funduszu zakładowym, wygospodarowanym 
w 1957 r. Przyipus.zczalna wie1kość tego funduszu wyniesie 
ok. 3 mld. 300 mln. zł. 

Stoi pl'Zed nami zadanie lepszego niż w roku bież. wy
ko·rzystania tego poważnego bodźca, jakim jest fundusz 
~akładowy, dia rozbudzenia w szerokich rzeszach robo1in!
ków świadom.ości. że ich interes osobisty jest nierozerwal ... 
:nie związany z !il1teresem ich zakładów pracy, z interesem 
ogólnospołecznym. 

Warunki pracy 1 płacy są olbecnie wów ustalane w d:ro
dz.e umów między administracją gospodarczą i zwó.ą7Jkami 
zawodowymi. Zwią2iki zawodowe odzyskały przez to moż
ność powa:imego wplywu na kształtowanie się iplac j ich 
proporcji, na systemy płac stosowane w poszczególnych 
branżach, na właściwe regulowamie 51Pecyficznych proble
mów branżowych wynikających z odmi€'Illl1ych warun:ków 
pracy, 

W naszym przemyśle wystąpiły również i utrzymują się 
do chwili obecmej liczne dyspropo·rcje, !które wy.nikły na 
tle liberalnego stosowania norm. 

Zdajemy sobie sprawę, że obowiązujące obecnie systemy 
opłacania pracy mają wiele wad, co poglęb!·a się jeszcze 
przez wskazane pokrótce wyżej wad'liwe ich stosowanie. 

Kwalifikacje robotników, ich doświadCl'lenie i wysługa lat 
ir~e sa obecnie należycie uwzględniane. Wadliwie regulo
wane są płace młodzieży. Praca niektórych kategorii pra ... 
cewników, takich jak nauczyciele lub służba zdrowia, jest 
:.1byt nisko opłacana. 

Kilka słów o układach zbiorowych. 
Dotychczas zawarto 14 układów zbiorowych, przede 

wszystkim w podstawowych gałęziach produkcji. Układami 
tymi objęto 3 miliony pracownilków, W zawairtych ulda
dach pracownicy uzyskali niektóre nowe uip.raWITTienia, 
podwyższono np. premie jubileuszowe, zwrócono większą 
uwagę na ochronę praw robotn)ków wysłużonych i kobiet. 

Przed zwią2ikami zawodowymi stoi ipowa:ime zadanie 
stopniowego za-wierania ultlaclów zbiorowych w porz.osta ... 
łych branżach. 

Należy zastanowić się nad odnowieniem praktyki zawie
rania za.'-1'.ladowych umów zbiorowych, wy1pełnieniem ich 
nową treścią. 
Dojrzała na pewno sytuacja do tego, aby już obecnie 

w kilkudziesięciu przedsiębiorstwach różnych branż przemy
słu, w których pozwala na to stan dyscypliny finansowej 
i dyscypliny pracy, które wygospodarowały już własne fun· 
dusze na rozmaite cele, przystąpić .do zawierania takich za
kładowych umów zbiorowych przy czynnym udziale załogi. 

Partia i rząd wytyczyły 7ladania podwyższeni.a płac real
nych w ciągu obecnej pięciolatki o 30 proc. w porównaniu 
z rokiem 1955. Jest to cel realny, którego osiągnięcie wyma
ga jednakże dużej pracy. Wysiłek poczyniony dla osiągnięcia 
postępu w dziedzinie wzrostu płae w ciągu ostatnich dwóch 
lat był ba.rdzo duży. · 

W roku bież. nie stać naezej gospodarki na znaczniejS1Ze 
podwyżki płac. Przewidziane podwyżki będą mogły objąć 
przede wszystkim tych robotników i pracowników umysło
wych, którzy żadnych podwyżek dotychczas nie otrzymali. 

Od nowego roku szkolnego 1958/1959 będZlie skrócony wy
miar godzin pracy nauczycieli. Przeznaczamy poważną su
mę, bo ponad 2 miliardy złotych rocznie, na popl'lalWę bytu 
rencistów i emerytów. 
Związki zawodowe nie mogą współuczestniczyć tylko 

W pracach nad sprawiedliwym podziałem wytwoczonych 
dóbr, zwalczać biurokratyzmu i nadużyć, zaś uchylać się od 
współudziału przy porządkowaniu naszej gospodarki i jej 
szybkim rozwijaniu. 

Podstawowym elementem, decydującym o tempie rozwoju 
gospodarczego i poprawy bytu społeczeństwa, jest wydajność 
pracy. Element ten będzie odgrywał coraz większą rolę 
w rozwoju naszej gospodarki. 
. Rezerwy wwostu wydajności istnieją w każdej gałęzi IM"<>
dukcji. 
. W obecnym okresie rezerwy wydajności w naszych zakła· 
dach pracy kryją się głównie: 

po .pierwsze - w powstałych w toku opisa.nego rozwoju 
naszego przemysłu przerostach zatrudnienia; 

P? drugie - we wciąż jeszcze niedostatecznych kwali!J
kac3ach wielu pracowników i słabej dyscyplinie pracy; 

_po .~rzecie - w bardzo niedoskonałej jeszcze często orga
nizaCJl pracy w naszych przedsiębiorstwach. 

I wreszcie w wysokiej materiałochłonncści naszej pro
dukcji. 

Szczególnie sikodliwy jest nadmiar siły roboczej w Slto
st.mku do zadań produkcyjnych zakładów pracy. A nadmiar 
robotni'ków i pracowniltów u.mysWwycli w na&Zych zakł.a~ 
dach pracy jest duży. 

Zadan1em organizacji i instancji związlkowycti jest wyka
zanie ja'k największej inicjatywy, w ce1u najbardziej właś· 
ciwego i ludzJkiego r02lWiązan:ia tych trudn:>nch problemów. 
Zwią2iki zawodowe muszą cruwać, aby w przypadka·ch nie
zbędnycll zwollilień praoown1ków w da111ym przechidębior• 
stwie dokooywano przesuwal!lia ich do produlkcji w iinnych 
zakładach, w gposób s.łt.ts1ZJny, ocen.i.ają-c przydatność i kwali
fikacje pracawn.ików. aby nie było klilkowoścl i kumoter
stwa przy załatwianiu ~k ważnych spraw. 

Związiki zawodowe wespół z radami robotnicrLymi winny 
popierać l rozwijać inicjatywę, w celu un"'Ucllomienfa pr-0-
duikcji ubocznej i nowych wars'Ztait&-..v pra1cy, przychodząc 
'Z wszelką pomocą zwolnionym z zakładów, by mo·gli 
S'Zybko otrzymać nową pracę. Natomiast notorycm1i bume
land, symuland, ludzie, którzy de'ZJO!l"ganiizują pracę, Il!ie 
mają co liczyć n.a i;>om.oc rad zakłaclowych i zwia'ZJków za
wodowych. 

TrLeba również wspomnieć o młodrzieży i pracO'Wlni,kach 
młodocianych. Podczas gdy durży procent zaitrudndonych 
.stanov.ią młodzi robotnicy, liczba ucvndów w zakładach 
pracy obecnie jest nieduża. a nawet ZJmilliejsz.a się. Jest to 
wynik niewłaściwej organizacji &Zikolenia wewnątrzzakła
dowego, a także błędów w syste·mie opłacania młodzieży. 
Zakłady 'pracy nie są zaLnteresowane z wielu WZJględów 

w s2ikoleniu uc7ll1.iów. Obniża to ich planowane wyniki 
produkcyjne, gdyrż ucmfowie n1e są z planów wyłączeni, 
muszą one n.a s'Zlkoleruie uczniów ZIWI'.acać 51Pecj.a1ną uwagę, 
a przecież w tej chwili braku roboitni!ków nie odczuwają. 
Również sama młodzńeż nie chce poświęciać czaSIU na nau

kę, gdyiż bez nau!ki, po kirót'ko~rwałym mey.u,~eJni;lJ :z.araibl,a. 
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nierzadko tyle, a c;zęsto więcej niż doświadczony starszy ro
botnik. 
Związki zawodowe, z inicjatywy których znit-siono daw

ną ustawę o dyscyplinie pracy, są żywotnie zainteresowane 
wespół z całą klasą robotniczą w usuwaniu wszelkiego roz
przężenia w przedsiębiorstwach, w kształtowaniu świadome
go stosunku pracowników do pracy. 
Kontynuując prace nad możliwie szybkim opracowaniem 

i wprowadzeniem regulaminów ·W zakładach pracy, w któ
rych ich dotychcza.s nie ma, trzeba równocześnie, z uwagi 
na dużą dowolność w opracowywaniu poszczególnych regu
laminów pracy, przejrzeć je pod względem zgodności z wy
danymi przez resorty wzorcami i z obowiązującym ustawo
dawstwem pracy oraz dokonać ich ujednolicenia. 

Sprawy warunków pracy 
i problemy polityki socjalnej 

Państwo ludowe przemacza na poprawę warunków s.o
cjalno-bytowych ludności poważne środki. Wydatki na ce
le socjaJ.ne stanowią w budrżecie państwa na roik: 1958 -
29 proc. ogólnej sumy wydatków. 

Czuwanie nad warunkami bel!pieczeństwa i higieny pra„ 
cy, nad prawidłowym użytkowaniem mHiardowych Śl'od
ków asygnowanych praez • państwo na te cele oraz nad 
przestrzegand·em przez org.ana administracji gospodarczej 
przepisów ustawodawstwa pracy - jest ważnym obowiąz-
kiem zwiąaków zawodowych. • 

Za ważny i nabrzmiały problem uwafamy zagadnienlt=i 
ochrony zdrowia, zwłaszcza zaś sprawy przemysłowej służ
by zdrowia. 

Zdajemy sobie sprawę, że objęcie pa!'lStwową służbą 
zdrowia 60 proc. ludności, przy sto.sunkowo słabej bazie 
materialnej - to zadanie bardzo t:rudne. Jednakże widzimy 
również, że sprawy te stałyby lepiej, gdyby Ministerstwo 
Zdrowia i podległy mu aparat terenowy energiczniej za:bTaly 
się do rozwiązania problemów natury organizacyjnej, 

We współpracy wśród szere:gu zagadnień na jednio z czo
łowych mi.ej.se wysuwa się obowiązeik czuwania nad kształ
towaniem się cen i sprawowania kontroli w tej dmedzin.ie, 

Wypowiadamy się za kontynuowaniem przez państwo 
ta.kiej polityki cen, która zapewniałaby utrzymanie na 
nie =ienionym poziomie cen artykułów decydujących o po
ziomie kosztów utrzymania, Qll"az za bezwzględnym zwal
czaniem pnez organa państwa, przy współudziale związków 
zawodowych i innych czynników społecznych, wszelkich 
przejawów spekulacji rynkowej i za stosowaniem ostrzej· 
szych sankcji karnych w stosunku do uprawiających spe
kulację. 

Problemy wychowania 
i upowszechnienia kultury 

w działalności związków zawodowych 
Na czoło naszych zada,ń wysuwamy dziś ro z w 6 j 

o ś w i a ty, zwłaszcza zas o ś w i a ty r o b ot n i c ze j, 
W naszych tezach na Kongres formułujemy postulat wpro
wadzenia powszechnego obowią21ku szkolnego w zakresie 
7 klas szkoły podstawowej, jako minimum wykształcenia 
~gólnego, 

Dorosłym pracownikom ohoemy zapewnić obok nauki za„ 
wodu możn·ość Ul'lupełnienia wyikształcenia og6łnego w 
Sz<kołach dla pra.cującyoh. 

W stosunku do młodocianych pracowników powinien zo
stać wprowadzony ustawowy obowiązek uzupełnien1a 
wykształcenia ogólnego i zawodiowego do 18 roku życia, 

W działalności związkowej winniśmy oprzeć rozwój oświa
ty robotniczej na bogatych w naszym kraju tradycjach 
społecznych form rozwijania działalności oświatowej 
wśród pracujących. 

Warto poświęcić słów kilka jeszcze jednej sprawie, któ„ 
ra przybrała w ostatnim czasie rozmiaTy jakiejś chorobli„ 
wej epidemii. Mam na myśli plagę ha~rdowych gier licz
bowych, potęgowaną praez krzykliwą re.l{lamę. Ta hazar·do-

. mania sprzeczna jest z założeniami WYchowania socjali
stycznego. 

Krótko mówiąc, należałoby tę działalność poważnie ogra
niczyć. 

Uwzględniając fakt niedostatec2l11ego jesZ'cre rozwoju 
państwowych instytucji upowszechniania kultury, związki 
zawodowe uważają za swoją powinność społeczną, utrzymy
wanie własnych placówek kulturalnych przede wszystkim 
typu środowisk~owego, dalszą rozibudowę bibliotek i pum,k
tów bibliotecznych oraz dalsze zwiększenie licZJby kin 
związkowych, 

Uważamy, że zwią.zJki zawodowe są w stanie przy wspól· 
pracy z radami narodowymi rozwinąć wielJd ruch spolecz„ 
~1y, rzmie1-zający do pokrycia całego kraju gęstą siecią 
ośrodlków wypoczylillkowo - r0:2Jrywlkowych, ogólnie dostęp
nych i il11e wymagających wyso1kiich nakładów finansowych. 

Działalność organizacyjna 
i problemy kierownictwa 
związków zawodowych 

Wszystkie bez wyjątku zjazdy kra.jowe związków zawo• 
dowych stanęły na gruncie jedności ideowej i organizacyj
nej ruchu zawodowego, uma.jąc za podstawę swej działa!· 
ności zasady centralizmu demokratycznego. 

Nie trzeba nikogo przeko.nywać o tej kardynalnej praw~ 
dzie, że jedność stanowi o sile zwią2lk6w zawodowych, o 
ich skutecrności drziałania w organ i z o w a n i u mas 
pracujących do realizacji zadań socjalistycznego budoWl!lic
twa, w re ip re ze n to w a n i u ZJbiorowej opinii ogółu 
pracujących wszędzie tam. gdzie rooważane są sprawy do
tyczące klasy rclbotniczej, 
Uwzględniając potrzebę skorygowania dawnych schema

tycznych połączeń niektórych brarnż w jeden zwi ązek, do
stosowaliśmy strukturę organizacyjna związków zawod1,
wych do wymogów, wyni.kających z uW7ględnienia najbar
dziej Istotnych właściwości • i odrębności poszczególny~h 
branż. Braliśmy przy tym pod uwagę również istmeją<:e 
tradycje w poszczeg61nyC'h zwią2ikach, a przerle wszystkm1 
konkretne wymogi życia związkowego na dziś i na jutr<:. 

W wyniku tego powstało 8 nowych zwiąZJków zawodo
:W.Y~ll. .. tQ __ ;z.n~czy ogólp.ą ich 11c:z;ba po:d_[!ipsła s.ir; \!Q 28 

zwiąZków, skupiającyc·h w swych szeregach około 5,5 mln: 
czlonków na ponad 7 mln. p.racu.iących . 

Odrzucil iśmy przy tym wszystkim niezdTOwe i wąskie, 
cechowe tendencje, które przejawiły się .m. in. \11rśród me• 
których działaczy ze SPATIF i lekarzy z PTL. Wypowiada• 
my się przeciwko reaktywowaniu ZASP i Izby LekarskieJ, 
stwierdzając jednocześnie, że obecne formy organizacyju~ 
po:zwalają w dostatecznej mierze uwzględniać m teresy 

. wszystkich grup zawodowych. 
Na tle tych spraw chcemy raz jeszcze z trybuny kongre

su określić nasze stanowisko wobec stowa~·zyszeń twór
czych. 
Jesteśmy jako zwią7iki izawodowe jak najbardziej zaiiilte

resowani w rozwoju działalności tych stowarzyszeń, zrze
sza .Jących na g:"Uncie swych zai!Ilteresowań i problemów 
fachowych inteligencję twórczą oraz inżymeryjno „ tech
niczna. 

Cenimy wysoko twórczy Wkład Inteligencji w dzieło 
przebudowy gospodarki naszego kraju, rozwoju nauki ; 
kultury polskiej. 

Nie negujemy przy tym konie=oścl należytego uwzględ· 
niania w pracy zwią2ikowej specyfiki pewnych grup zawo
dowvch. 

Afy zadośćuc-zynić ;tym potrzebom, powalane zostały "."'" 
w ramach istniejących ITTV'iązików zawodowych - sekcie 
fachowe które orgar:ieują się ściśle według określonych 
spec.'aln~·ści lub grup zawodowych I działają w oparciu 
o ustalone przez zarządy główne regulaminy. , 

Prz.eprowadz.one po IX Plenum CRZZ zmiany organiza
cyjne przyniosly poważne umocnienie sam01-ząclności po· 
szczególnych związków zawodowych. . . . . 

Oceniając pozytywnie fakt usamodz1elmema zakładowych 
organizacji związkowych jako zgodny z zasadami samorząd
ności i demokracji związkowej, nie można jednak ~twier
dzić, by równolegle z tym usam'.ldzielnieniem nastąpiła po· 
prawa w stanie pomocy i opieki nad radami zakładowymi 
ze strony instancji kierowniczych. W rezultacie spowodo
wało to oznaki dalszego zam.iedbania pracy rad zakładowych 
i zakładowych organizacji związkowych. 

Niektóre z nich dopuściły do zaprzestania działalnośc{ 
wszystkich komisji strukturalnych, zaniechały pracy z męża
mi zaufania, odstąpiły od praktyki zwoływania narad akty. 
wu i zebrań z załogą, spro·wadzając w istocie rzeczy dzia
łalność związkową do kancelairyjnych czynności rady zakła~ 
dowej. 
Głównym warunkiem polepszenia naszej pracy Jest ulep

szanie całej działalności naszych zakładowych organizacji 
związkowych. 

Nasze związki zawodowe są organizacją bezpartyjną, lecz 
nigdy nie były i nigdy nie będą w przyszłości organizacją 
apolityczną. Jesteśmy jako organizacja klasy robotniczej naj
żywotniej zainteresowani w umacnianiu władzy ludowej, 
naszego państwa, stanowiącego w rękach ludu pracującego 
narzędziie przekształcenia stosunków społecznych, zgodnie 
z interesami klasy robotniczej, 

W pracy naszej widzimy konieczność współdziałania 
zwiazków z komitetami Frontu Jedności Narodu, których 
dziaialność służy konsoUdowaniiu naszego społeczeństwa na 
gruncie programu budowy socjalizmu i umaoniania socjn
listycznych stosunków w państwie. 

Polska klasa robotnicza całą swoją bogatą historią walki 
i działania złożyła wiele dowodów wierności ideom proleta
riackiego internacjonalizmu. 

Istnieją we współczesnym świecie .!tprawy, wobec których: 
muszą ustąpić na drugi plan wszelkie rozbieżności. Wspól
ny interes ludzi pracy całego świata wymaga, by podniósł 
się jeden potężny głos protestu przeciwko nieodpowiedzial
nemu igraniu ze środkami masowej zagłady, przeciwko roz
wijaniu i stosowaniu tzw. taktycznych broni jądrov,rych, 
przeciwko zakładaniu na coraz to nowych obszarach baz 
śmiercionośnych pocisków i kontynuowania wyścigu zbrojeń, 
wzmagającego stan zagrożenia pokoju. 

Dla osiągnięcia tych celów konieczne jest jednościowe 
działanie zorganizowanych sił klasy robotniczej i ruchu za
wodowego. 

Dlatego idea jedności coraz głębiej przenika świadomość 
klasy robotniczej i coraz wyraźniej materializuje się w dzia
łaniu, czego dowiódł m. in. IV Swiatowy Kongres Związków 
Zawodowych, reprezentujący ponad 105 milionów zorgani
zowanych robotników i pracowników wszystkich kontynen
tów. 

Nie mniej wYmownym dowodem tej postępującej konsol'.· 
dacji klasy robotnic'!.ej na platformie obrony pok<».iu są ostat
tnie, jai1de znamientne decyzje 7..achod1I11i011Jiemieclkich ZIWiąz
ków zawo·dowych, kt6rn podjęły masową a1kcję proteetacyj
ną przeciw'ko decy'Zjom wy,pos,aże,nia armii zachodni·cnie
mieckiej w broń jądr01Wą, zinamienne rezolucje podjęte astat· 
nio przez 36 norweskich zwią2ików zawodowyich o.raz stano
wi>&ko zajęte przez b<rytyj.slkie Trade Uniony w ~rawie 
przerwania doświadczeń :z broinią termojąd•rO<Wą. 

Witamy z uznandem te falkty, będące dowodem jedl!lo
myślności ludzi pra>cy różnych krajów i ich OTganizacji 
związ.kowyich w .sprawach decydujących o przys'Zlłych lo
sach lud'Zlkości. 

Szczególnde wiele uwagi poświęcać będziemy umaoni.aniu 
przyjaźni, braterskiej W\S/PÓłpracy z klasq robotniozą i :ziwiąz ... 
kami zawodowymi ZSRR. 

Będziemy kontyinuować 1 rozwijać S'Zeirizej pożyte'C'Zlllą 
Vv"'ISlpół-pracę i wymianę doświadczeń :ze związlkiami :zawodo
\vymi Chiiwkiej Republiki LudCJ1Wej. 
Rozwijać bę<lziemy corarz; bardziej wszeoh.stroniną W\S!I)Ół

pracę ze związkami zawodowymi bratniej Crechosfowacji 
oraz z organ·izacjami zawodowymi n.iemiec:kiej klaisy robot
niczej. Pragniemy pagłębiać nadal owocną wsipóllpracę i po
dejmować Wć;póln~ akcje w imię umacniania jedności rueh'U. 
:zawodowego z Federacją JugosłowiańSkicll Związlków Zawo
dawych. 

PolSlka kl&<Ja robo:tnic:m wraz z całym narodem polskim 
z gorącym uznaniem powitała decy"ZJję Rady Najwyższej 
ZSRR o zaprzestaniu prób z bronią termojądrową. Je.;t 
naszym obowiązkiem od świarowl"go ruchu zawodowego dO"' 
magać się, by ten dooiosły dla lud2ikości krok spotlkał sią 
z podobnymi odzewami również ze stroiny kół rządizącyołl 
innych krajów dysponujących brouiią atomow'l· 

TOWARZYSZE DELEGACI! 
Uczyńmy wszystko dla usunięcia przeszJkód hamujących: 

nasz rozwój, dla szybszego rozwija1nia ekonomiki kraju i 
dźwigania pO'Ziomu życiowego ludnO>ści, by praca nasza dla 
dobra klasy robotniczej dawała jak najlepsze wymiki. Bądź· 
my krytycznymi i wymagającymi wobec siebie, wrażliwymi 
na potrzeby tych, których interesy reprezentujemy, odda
nymi i ofiarnymi bojo'VV'Ilikaml sprawy socjalizrrnu, ustro
ju, z którym miJ,iony ludzi w naszym kraju i w świec'e łą
czy S1We nad-z.deje i dążeni~. swą wiarę w l®Sz.ą I>n.Ym.loil 
i ~QkÓj, _ I 



Z problemów łódzkiego rzemiosła 
Łodzianie łańczq 

uro iec „na własną rękę" na Kongresie Zwiqzków Zawodowych 

Do pewnego blachaNa w 
Lodzi przyszedł jalciś czło
wiek i zaoferowal mu sprze
daż sporej ilo.ści blachy. Bla
charz towar kupil, gdyż jego 
'Wątpliwości. oo <lo pochod.z.e... 
ma blaclJ.y zostały wyjaśnio
ne przez wystawienie ra
chunku. Ale potem tego bla
charza zaaresztowa.no. ponie
waż okazalo się, że blacha 
pochodzila z kradzieży. Bla· 
chan: oale życie w.iódl uczci
wie i oto po raz pierwszy na 
stare lafa wszedl w kolizję 
z prawem. Skazano &o na rok 
więzieruia z zawieszeniem oraz 
na zapla<::e.ni.e 10 tys. zl grzyw
ny, 

O rxemfośle prywatnym pisano jut wiele i różnie. 
Prxez d<1>bre pa.rę lat po w<>jnie uważali je pewni dzia
łac-z;e za ooś, oo należy tłamsić plan<>wo i z premedyf,a,. 
cją. Późmej był Paździerui:hlc. k•lóry wypowiedzi.al się r<>
zunmie m. ·in. w spra.wie rzemiosła. za.czQt{) na.prawiać 
błędy i na. nemiOISł<> prywa.tne spojrzano wresr;;ci·e nie 
t.ylk() jako na zjawiskJO obiektywnie istniejące, ale uzna
no je z.a część składowa, namej gosp00a.rki. Od tej chwi
li rzemil().sło zaooęł<> i;ię od1'ad:La.ć. Joom1ikże prooos ten 
częstokroć nie odbywa. się bw;ooleśnfo. Wielu meczy ni'e 
wyjaśnfono jeszc-ze d<> k<>ńca., tu i ówdzie poj.a.wiaja, się 
tendenilje '7Jnllerz.a.ja,ce d<> h:aktowaniia. prywatneg<> rre
miosla. Jako piątego kola. u WQIZU, 

kolegów po fachu też stale 
ta.cy przychodzą ..• 

A więc blacha w Pol.sce 

na wła.sną rękę r<>bią intere· 
sy z rzemieśibtlk.ami, wyszu
kując dla 11.id.'1 - oczywi.ście, 
za jakimś „wym1grodzen iem" 
- oo lepsze kęs.ki żela.stwa 
oddane.go na z.łom praez fa
bryki, 

* * * Zamia.st wniooków - arrieg-
dota. W ub. roku odbywało 
się w ! . .odzi s;iootkanie prz,ad- I 
stawicieli rzemiosła z mini
st.rem przem. dr obnego i rze
miosła. Minister opowiadał, że 
zwiedzając w NRD prywatne 
warsztaty ślusa.rs.Jro..blaoh.aT
skie. ujrzał w nioh... polskie 
zamówielllia na. P•Opielniczk.i d<> 
wag<>nów PKP. 

PRZYDZIALY 
Z LASKI 

Jedną z podistawowydh pi....-zy
OZyn powodujących, że pry
wa.tm.i rzemieślnicy, z.rzesz.ieni 
w łódzk.im cec:hu metalowo
elektrycznym - nie mo.gą na
leżycie WJ'\"liązywać się ze 
swej roli, tj. wykon.ywania 
lrÓŻil;}'Ch reperacji - jest c!ią· 
~Jy brak surowca., zwlaS7Jcrw. 
zaś bla~by. 

ich w surowce ~ nie wie, oo, 
kiedy i ile będzie mogla tym 
rzemiP..śln:ikom dać. i co naj
ważnicjiSZe - n:i.e wie, o jakie 
ilośd surowca i w jakim ter
min ie może si.ę upomnieć. 
Według t.aik.ieg-o przydziela• 

nfa sur-0wców z laski, na pry
watne zakla.-dy rzemieśłnJica:e 
w r -odzi wypadło w ub. roku 
P<> 108 kg żeL11Ła.. . Na jeden 
zakłMl blacharski lub ślu,sa,r• 
ski wypadło po 56 kg blachy. 
Jeśli przyjm:iemy, że prywat
ny w;mszitat ślu.sairsko-blachal'
ski potrzebuje, licząc śre<llllio, 
ok. 200 kg blachy na miesiąc, 
oraz je..~li weźmiemy pod u
wagę fakt. że wielu gatunków 
bl:'lchy (np. ocynkowanej do 
repera<:j1 naczyń) nie daje 
się prywatnym war.witatom w 
ogóle - to 2lrozumiemy, w ja
kiej sytuacji znajdują się 
łódzcy blacharze i ślu,sarze, 
Otrzymują od spoleczeńs.twa. 
mnóstwo zamó'llrień lila wszel
kiego rodutju reperacje i pro
durocję. m.;ją chęć do pracy 
i chcą mrobić, a muszą te 
zamówienia odrzucać, bo bra
kuje im surowców. Jest to 
sytuac,ia, w której czlowiek<>
wi kochaja<'emu swój fach -
m-0ze ten fa.eh zbi-.cydna,ć. 

je.st. Gdyby jej nie było, to 
by nie l{>fadli. Ale nie kradli
by również. gdyby nie mieli 
jej potem komu sprzedać. Po
dobnie jest nie tylko z bla
Cihą . 

Opowiadanie t0 wywołalo 
wesołość :na saJj. Ale ni e u 
wszyst:kich. Niektórym łódz
kim blacharzom i ślu.„o.arwm 
:na·wet ust.a <Io śmiechu się nie 
wykrzywiły. 

Uczestnicy IV Kongresu Zwl!!zków Zawodowych gorąco oklaski· 
wali występy w Sali Kongresowej PKiN związkowych zespo
łów artystycznych. M. in. wystąpił zespół taneczny Zakładów 

im. Harnama w Łodzi. 
Na zdjęciu: polonez w w wykonaniu zespołu. 

M. GALEWSKI CAF - fot. Czarnogórski 

• • 
Czy w takiej 51Yfuacji nie 

ozas pomyśleć o planowall'IO"ch, 
jakichś ,.ludzkich" wres:roie 
p:rz;ydzia1aah oorowca dla rze
mieślników? Byłyby z tego 
dwie koreyści: Po pierwsrre 
umO'i.liwiono by prywa.tn1Y1D 
wars'.lltat-OllJl wlaśoiwą praeę w 
d?Jedzi.nie usług reperaeyj
nych. I PO drugie T.Jikwj,d<>wa
n-o by przyczynę, dla ldórej <>
placi się kraść z państwowych 
za.kladów bla.<ihę i inne su-

Berlińskie wrazen1a 
Nie chod2li. tu bynajmniej 

o to, by przydzi,ały te były 
za małe (jak np. dla branży 
skórzanej, czy innych), lecz 
o to. że n.ie są one 
w ogóle planowane przez 
Mm. Przemyslu Drobnego i 
Rzemiosła. Dzięki takiemu 
stafl'l.<t•wj rzeoz:y. Izba Rzemieśl
nicza, która ma pośredniczyć 
między ministerstwem a rze
mie.śL'1.ikruni. w zaopatrywaniu 
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rowoo. 

LEPIEJ ODDAC 
NA ZLOM 

( l<oresJ:Jondenció własna) 
GQ.y które(lo§ marca tego ro

ku znalazłem się w pociągu 
Lipsk - Berlin, pomyślałem: 

- Nie jest tak źle z ..• po!· 
skimi kolejarzami! 

mo że utrudniają tycie we
wnętrzne miasta - wydają S'•~ 
z punktu widzenia interesu 
władzy ludowej w NRD nawet 
uzasadnione. Granice sekto
rów stału się bowiem bra.mą 
wjazdową wplywów innego, 
raz mniej, raz bardziej wrogo 
dzialającego świata. I źle ~ą 
widziane kontakty z bliskimi 
i znajomymi mieszkającymi w 
zachodnich seldorad1 Berlina. tysiące 

repatriantów 
powróciło do Polski 
w tym roku 
. WARSZAWA (PAP). - W 
I kwartale br. powróciło do 
Polski 20.504 repatriantów, 

z liczby tej 20.319 o.sób przy. 
bylo z ZSRR. Najwięcej. bo 
10.852 repatriantów przyjechało 
:z; Bialoru&kiej SRR. 4.564 oso'óy 
. ._. z Ukraińskiej SRR i 3.697 -
Z Litewskiej SRR. 

· Z Anglii pcywróc:ilo do kraju 
48 Polaków, z NRF - 33, z 
'F'ranc.ii - 24, a z USA 11 osób. 
31 o.sób, które powróciły do kra
ju w tym okres:ie, rekrutuje 
&ię spośród emigracji sp~ed 
1939 roku. 

I wówczas pojawia s;ię kf<xś 
z surowcem, a fachowiec staje 
przed <lvlematem: alb<> kupić 
Imw:zion(i. bla.cbę i p.o.pra.c<>
wać jakiś czas jak człowiek, 
albo odrrucić kuszą.cą ofertę 
i' nadał wegetować <>CYLekuJą.c 
na <>We, problematyC?.:ne zresT„ 
tą. killka kilo blachy z „przy
działu". W dodatku, złodzieje 
i ich pośre<l:nicy zasłaniają Siię 
często „rachunkami" jak to 
było m. in. w przykładzie 
przytoc-zonym n.a poc:zą!Jru ar
tykulu - i wtedy blaahairlz 
„wpada" mimo woli, 

Trzeba przyznać, że Prezy
cli.um RN m. Lodzi. już daw
:no zdalo sobie spraiwę z tego, 
że rzemieślnicy bez &urowca 
nie dadzą sob'.e rady i czyni
ło stara.nia, by ten surowiee 
jakoś dla nici! wygospodaro
wać. Rok temu weszło oto w 
pororumieme z fillJmdzies.i.ę
cioma zakładami produkcyjny
mi posfa<lającymi różnego ro
dzaju od'Pady żelazne (drut, 
blachę itp.). v,l'edług tego po
rozumienia, 33 zakłady w Lo
d12:i miały pewne il416c:i takich 
odpadów, nadających &i-ę 
jeszme do ja.lt:ichś pTZeróbek, 
sprzedawać Izbie R7..emfośłni· 
CT.ej. Już nawet wyliczono, że 
w ten sposiób Izba będzie mo
gla uzyskać około 100 ton 
różn~o żelastwa ro=ie . 
Jednakże w praktyce jest 

zawsze inaczej niż w teorid. 
Izb.a :W.olała „wyegzekwo
wać" od tych zakładów za
ledwie 15 ton odpadów w 
I kwaa-t.ale ub. r. Potem już 
n;ie dostała prawie ruo, . bo 
oto wywiąz.alo Sti.ę dz:ifile 
wspóraa.wodnic<two między ty
mi, oo chcieli dać odpady 
Izbie, a tymi, co chcieli je od
dać na złom. Zwycii:żyli ci <>
stat.nj, jako :ie odida,wanile OO· 
padów na złom jest mn~e.i 
kl<>pofJiwe. Niewątl:>liwie, do 
takiego wyniku przyłożyli się 
niektórzy nieuczciwi pracow
nicy zbior:nW z.łomu. którzy 

Bo i tu, w NRD wystarczy
lo, 'by przez póltora dnia p?
padal śnieg, a już w związku 
z tym, koleje mialy znaczne o
późnienia. Pociąg, którym je· 
chalem, przybył do Berlina pól 
torej . godziny później. I tu 
można z biletem pierwszej kla 
sy stać na jednej nodze w ko
rytarzu. A więc nasi koleja
rze, jak widać, nie są znów 
ta.k odosobnieni. 
Przyjeżdżam do Berlina i o

czom nie wierzę. Czyżbym zna 
lazl się w ... Warszawie? Bo 
jest przecież godzina jedena
sta wieczór, a miasto jak wy
ma1·le. Na taksówkę trzeba 
czeka~ pó! godzinu, w samym 
zaś centrum, dzięki temu, źe 
(podobnie .iak w naszej War
szawie) zapelniono je budow!;z 
mi reprezentaq1jnymi. urzęda
mi i instylu.cjami - życie za
miera bardzo wcześnie, niemal 
równocześnie z zakończeniem 
urzędowania. 

Ale odno~i się tu i inne jesz 
cze wTażPnie. J eHi zarządze
nia władz wschodnich obliczo-
11e są na obronę przed rozlda
dem idqcym z Zachodu, czu 
przed dywersją. to stosunek 
Zachodu do wschodniej czę:ici 
Berlina jest bardziej agresyw
ny, bardziej czynny. Firmy w 
zachodnim Berlinie korzystają 
z wielu ulg, by tym la.twicj 
krzyczeć i imponować blich
trem rozmachu czy dobrobytu, 
a niedawna wymiana pienie
dzy w NRD byla również je
dnym ~ kroków obrony przed 
.finansowymi wpluwami Zacao 
du na życie w NRD. Przy o
kazji bowiem straciły warto.1ć 
setki milionów marek wschon
nich, skupionych w ośrodkach 
zachodnio-berlińskich dla ce
lów szkodzenia politycznego i 
gospodm·czego. 1 to jeden z 
sukcesów tej operacji finans'.1-
wej, niezależnie od krytyki jej 
ze str<my Zachodu, zlośUtvie 
upatrującej w wymianie cechy 
słabości 11ospodarczej NRD. 

Blisko jedną trzecią ogólnej 
liczby repatriantów stanowią 
dzie<li. w wieku do 16 lat. Naj
liczniej.sza grupa zawodowa -

1:o ro lnicy. I 
W ciągu 10 dni kwietni.a br. 

:przybyło do kraju dalszych 
2.584 repatriantów. 

A JEDNAK 
BLACHA JEST.„ 

Niedawno jeden ze znajo· 
mych bladia·rzy opowiadał ml: 
- Gdybym chciiał, t>o b311m 
mia.I s1L1wwca p-oo d-01St.atkiem. 
Już od dłu:iszeg<> C?.:asu pr.ey
chod'lli d<> mnie regularnie co 
tydzień ja.kiś facet i mówi: 
- Pa.nie mistrau, jest dla. pa
na blaeha, du:OO i dobrej, ma 
pan o.kwz.ię... A ja. mu od
mawiam. Tylk<> nie wiem, jak 
długQ wytrzymam. Do mofoh 

W czasie brukselskiej Wy.stawy 
Swiatowej wyląduje na gQŚc.in· 
nej 2liemi belgijskiej dość po-

mają dostać na rękę. Kwestia. ta. jest 
jeszC'T,e dyskutowama.. Wal'ii<> się nad 
nią. d-0<brze zaslallQwiĆ. Restaura,eiyjne 
obiady są w Brukiseli - jak na pol
skie kie.szenie - drogie. Tańsze urza,
drzenie się di1a. ko,g<>ś, kibo nie zna te
go mi.a.s<t.a, a tym ba.roziej jęz)"ka, 
jest bard"Z-O trudine. Sprawa leży w rę· 
kach „Orbiirn". Ja.k ją. l'O!ZWia,że, zo
baczymy. 

1 ka.źna rzeS'l.ia. turystów polski>ch. Jak 
, przedsia.wii.ają się przygotowania. do 

piv.yjęcia. ich tu na. miejscu, w Bruk
seli? 

TURYSCI „ORBISU" 

Wye<ieczlrowic-i;e „Orbi.su" mają 

1 Prayjeehać ooięściown aut<>karami, w,ę
ściowo dr<tgą ro-orską, st.a.tk:lem „Ma-

' 'Z<>wsze". Pierwsze przyjaa.dy oczekli
wane są w ma.ju. 

Jeśli m<>wa. o kosztach, należy skie
rować pewne OIS'tr.reżenJie p00 adresem 
na,5zycb turystów - tych z „Orbisu", 

' 

Ale oprócz zlych skut/c6w 
tzw. plllnowania przestrzenne
(10, na nastrój w mieście ma 
duży wpl11w jego politycz:n11 
dramat. Dramat miasta, które 
sztucznie podztelono, nie li
cząc się z tym, źe tak żywy 
organizm, jak wi.elka stolica, 
przeżyje ten podział boleśnie. 
Zeby chociaż moźna bylo p !1-

rozmawiać telefonicznie z o}
cem, matką czy siostrą po t~m 
tej stronie ... 
Porozmawiać nie można, a 

zar?adzenia zakazujące kcm.
takt6w Wschód-Zachód, mi-

1 w NRD. podobnie jak u 
nas czy in11ycl1 krajach obo
zu socjalistycznego. można 
spot%ać ob.iawu trudności na 
tzw. inteligenckim odcinku. I 
w NRD „produkcja" fachow
ców z wyższym wykszt'Ll(;e• 

o ile nie zamówią z góry poml~ 
c-ień, wówC'UIS n.a miejscu z całą, 
pewności<\ fcb nie znajdą. 

TURYSCI 
„ZMOTORYZOWANI" 

dwa razy tyle na. sklad.Y fowarów. Sa
mi organizatorzy z „Coo<pexim" przy
zna.ią. ie jest trochę za. maly. W~ 
jes71cze zastanawiaj!\ się, w;y go nie 
'Z.mienić. Towary do tego sklepu na. 
r.aa.ie nie nadeszły. Nie byłoby ich 
gd?;ie umieśoić. I tu. doobod'Zli.my d<> 

Na.si motorowcy ma.,ią się zjaiwlć w 
Belg.ii swoimi wehillrnla.mi - S&m<>
cltodamI, motocyklami, l!ilkuterami. 
PZM<>t. przyg<>tmval tu dla nfoh po
ntl~cize.nia. w rmnnlllitych wynajętych 
kwateraeh. Jest w tych przyg<>towm.-

głównP.go IS!'Zk.opulu. Nie ma. wew-
nęlr7.nycb urząd:zeli sklepu CPLiA. 

Przybyli d<> BrukseH turyści będą 
Za.kwaterowa.ni w dwóch bud.ynltach: 
jeden, t-o dawny gmach konsulatu pol
sl~i.eg<> przy 174, Avenue Brugmainn 
w doneln.i'cy Ixelle.s. drugi - Z-OB·t.al 
wynajęty op00al pod numerem 199 

Dziś otwarcie Swiatowej Wystawy 

Zamówienie ich na. miejis-0u pocblo
nęloby poważne sumy pieniężne, S'Pl"O
wa.dzenJie -z: kraju wymagałoby kilku 
:mies·ięcy C°llllSU ('Llltwierdzenie projek
tu wnętT'la i wykonanie urządzeń). 
Slepa. uliczka. Jeżeli wszysbkie iie ;roz
ważania. będą się diaJ.ej ciągnęły w 
d-otychcusov.'YJl'l tempi!e, wy:Sta.wa. mi
nie, a. CPI.iA strad najlepszą. okia7.Ję 
:r.aprczenlowanJ.a. się gościom z ca.le
g·<> świata. 

1 przy tejże arter:H. Są to hotele zasad
' nloze 0 pokojach zbi<>I"QWYCh (tak 
1 zwane pojedynki Sl\ bard-z.o n:ielic'.llnc), 
' 'v który-eh mieszkać będ!Eie od 2-4 

do kilkuna.stu osób. Jedn-ora.ww<> mo
że w tych hotE>la.ch pi-~bywa.ii oko!o 

• 120 osób. Budynki są czystl', pn:e--
st.ronne i jasne. Ma.ią piękne slonec-z
ne ta.rasy i ogrody. Ich pm;iWm utn.y
many jl"St n·a. wysokości przeciętnego 
-Pens.iona.tu orbisowskiego w k1·aju. W 
chwili oboone.1 pira-0e zwią.za.ne z pr:ey
gotowa.n~em budynków d<> przyjęcia 
!l'<>ści nJie zostal:y jesiz;crze 7.ak<>ń~one. 
Musimy się pri;ecież - .!·ak zwyikle 
- trochę spóźnić... Niemniej jedna.k 
iSą, oodsf.awy d<> uwieNenl•a, że w.s"Z.Yst
lr<() będzie got<>we <>k<>ł<> 1 maja. Lóż
ka., ma.tera ce i rozmai te inne urza,
dzenta są już na młejs-cu. 

Turyści pn:ew<>żeni będą z dość 
odległej dzjelnJicy, w które.i łeży Ave-

i 
nue Brugmann (przC:S'Z?o 7 lnn), na 
wystawę tymi aubokara1mJ, Imórymi 
'Pl'7<.Vja.dą z kiraju. 

W hotelaich„01'1b:isu" otr.eyma.ja, śnila.
danie i lrolaeję. Pien:iąd:ze na. obiad 

Polscy turyści w Brukseli 
z Pols.Jtieg<> Zwią1z.Jtu M<>łior<>wego i 
tych wybierających się różnyillli spo
so!Jami na. własną rękę: kOiSUitY są 
duże. Sam<> tylk<> zwiedza.nie wystar
wy - jeden dzień spęd:rony na. jej 
tererrie, musi p·ochlonąć następujące 
kwoty: bilet wstępu 30 franków, lll"2le
jaz.Oy w -0>brębie wysta.wy około 50 
franków, je.dzenie mn~ej wi~cej 100 
fra.nków. Ra"l;em <>.k<>i<> 200 fra.mków. 
Jnśli zaś k·ł-Oś zechce jeS1llL'Ztl odwied'llić 
atraJrnyj1ną. ro.,;rywk<>wą. oolelruicę wy
stawy, n-0szącą, na.~e „Belgia w ro
ku 1900", czemu trudno za()("wne bę
<lzl e się -O·P•l'Z eć, f\.l usi ~pla.cić doda.t
kmvy wstęp - 100 f'ra,1tków. Nawet 
bard-x<> optymistY<:Zny prcspekt wy
stawy oblicz.a. 2-dnfowy p<t:>byt w <>
kresi.ę jej trwania w Brukseli na o
kol.o 800 franków. 

Wszyscy pooaorbi~wscy turyści 
(chodrzą tu sluehy, iż będą wycieczki 
r-02anaiitych stowarzyszeń, "ZWiiąiz.Jtów, 
klubów j,f.p.) )>OWlimrl t& wied"lliecl, że 

niach dużo sportowej brawury. Oby 
się to tylko nie odlbilo n.a uc-z.estni
kach WYl>rawy. 

.„A l\IY CIĄGLE „MYSLIMY" 

O tym, te sklep CPLiA ma. być w 
BruksPld otwarty, mówiło się u nas 
I pisał<> w P•t'a.S.ie już dt>ść dawu<>. 
Sprawa ta wypłynęła. w J1jip.cu 1957 r„ 
w grudniu "l;a,pa,dila. PMYt:vwna dE>cy
z.ia. t Spółd7itE>lcze Pmedsiębi·nrstwo 
Handh1 Za.grani·czneg<> „C<i()pexim" 
(Warsr.awa, ul. Foksa.I) "Za.brał<> &ie do 
dzieła. ReaU'l.ac,ja projektu kcmpli.ko
w11la i;ię i wlokJa. Obecnfo mamy 
kwil'eień 1958 r. Wystawa Swlatowa. 
br,dzfo -0twarl.a już dzisiaj. A sklep 
CPUA? 

Je.lit już lok.al. Nawet d6brze polo
żouy - przy Placu R<>g:i,er w centrum 
m.iiasta. Ma !16 m» Pt>wiierrohni skle
IJOWej dlOlstępn ej dl:a publitrŁllośd i 

Tym('?,a.,~em w Bmksell d""a.lajl\ już 
dwa sklepy tego typu: Cll:oohosl<J<Wacld 
i otwarty w 1n>n:iedrziałek rumuńskd. 
Na sklep m:ech-0s]owackl prrey Blmle
vard de l'lm:Pera.trlce odbył się praw
dziwy run. CzE'.ska biżutel'lia., szkło, 
wyroby Skórzane mają &mloin.e powe>
d~l"n ie. Brukselczycy wykupuJą. je 
ma.s>ow<>. Są tanie i na:Prawdę ładne. 
Rzerzv f<>lkforystyCYLne idą o wiele 
słal>iej, ta.k sła.łJ<>, że kl.o wie, czy n:ie 
jest to dla nas pewne memenio w 
zwlq:rl-u z pla.naml baindlowymi CPLllA 
na. tutejszym terenie. 

B11łgar1y 9tWiGrzylf w 1'19b9tę w sa
loniwll Dw·orea. Centralnego SWl\ wy
S>lawę twórcwśeł luoowe.f. Będ'llie ona 
07..ynna w cią.gu piet"Wszego miesdlliCA 
Wys·tawy Swiaitowej. 

Czecho!>lo·w1acy, Rumun.i, Bułgan;y„. 
wsiysey ~<>t<>wi są. przed nami.. A my 
clagle .. myśJ:i.my"... Natrętnie ciśnie 
się pytande, kiedy wresllcle „C<>ope-

xfm" odda CPLiA do użytku ów odi 
tak dawna .iuż pla.nows.ny skiep w 
Brukseli? Czy przynajmniej cboó w 
męśzj !lldą7'ymy wykorzy&tae do t.ego 
celu okiaz.ję Wyis·ba.wy światowej -

1958? 



W XV rocznicę 
powstania 

Przed Dniami Oświaty, Książki i Prasy 
Już wkrótce w łodzi 

w getcie warszawskim 
odbędzie się w Klubie l.UPiK, 
ul. Piotrkowska 86 I p, dziś 
17 bm. o godz. 19 wieczór o
kolicznościowy. 

W programie występy chó
ru Domu Kultury Nauczycie 
la, pianisty - Izraela Blankle 
dera, artystów teatru - Ko
zakiewicza i Szajnerta oraz 
film dokumentalny - „Pod 
jednym niebem". 

O powstaniu w getcie war 
szawskim mówić będzie Ho
racy Safrin. 
Wstęp za zaproszeniami, 

które wydaje Klub MPiK. 

w • sprawie 
zaproszeń ..• 
Zarząd Łódzki TPP-R zawia

damia zarządy kół TPP-R oraz 
zaintereSO\Vanych, że zap11osze
nia na ogólnolódzką akademię 
z okazji „:qpi Leni nowskich" i 
„13 roczniclt podpisania ukła
du polsko-radzieckiego", która 
odbędzie się dn. 21. IV. 58 r. w 
Filharmonii Łódzkiej otrzy
mać można w punkcie infor
macyjnym Klubu TPP-R - ul. 
Narutowicza 28 pokój nr 10. 

Po raz pierwszy w 

SZTURM 
Zespół baletowy Pa.rnella powrócił niedawno z Par 

ryża. W tych dni;ach udaje się do Ju~a.wil Teatr N<>
wy, a do stoli<:y Po złote runo sławy wyrusza Teatr 
im. Jaracza. 

G-0·dne pochwały 1~ą ambicje naszych artystów, którzy 
pragną skonfrontować s~e osiągnięcia z op1mą rn

nych w:i·ihów. Zapytu.iemy jednak: czy wyka·wją oil1ii. po
dobne miin!ere.S>Owll!nde, jeśli chod:z.i. o 7'agranJe pnecl 
mnie.i a.!Jrakcy,lną, mn,ic,j „cieka.wą" p·nbHc=oścJą np. 
w dalek.im Ryczywole crt.y Kaczym Dole? 

Swego masu szer.oko mówiono o p•otnebie -0bjęcła 
opieki teatrów zawodowych n.ad ruchem am.a•t•ors·k1im 
w teren~e. Były już nawet udane próby fa.Jticb patrona
tów. Na przykład Wolbórz. Niastety, dzisiaj wszystko to 
prw.srzło już do historii„. 

Dlaczego pimemy o tym właśnie w te.i chwili? Albo
wiem .sprawa. p•owyi.sza staje się 7lll-OWU a•k,tualna. „-----

Tegorocz.ne tradycyjne Dni 
Oświaty, Książki i Prasy od
bywać s;ię będą w całym kra
ju w dniach od 3 do 18 ma· 
ja. Na Oillegdajszej wa.rszaw
skiej narndzie przed.s.ta wicieli 
organizacji p·olitycznych, s-po
łec.znych, instytucji kultural
nych i oświatowych, zwiąu
ków zą.wo.dowych i młodz:ieżo
wych, podczas której omawia
no plan dzi.alani.a, ustalono, 
że główny nacisk obchodów 
„Dni" przellii.e&iony zosbnie 

Polsce ujrzymy 

tego roku n.a. teren małych <>· 
siedli - m1asteC'hek i wsi "m

niedibanych pod względem 
kul turaJno-oświll!rowym. 
Zalożenia sl:us,zn,e. Ale w 

jaki &pooób wprowadzić je w 
życie? 

tresurę szympansów 
Cyrk „Poznań" przyjechał do lodzi 

Sama Lódź ma już bogate 
doswfadczenia, w jaki sposób 
org&llli=wać na·leży u nas im
prezy „Dni". Tak więc latwo 
nam nawiaizać do d.awnyc:n 
tradycji przez urządza.nie w 
najrozmaitszy.eh .środowisk.ach 
- świetlicach, szkola,ch, za
kladach pracy - odpowied
nich imprez jak odczyty, .spot
kania z lLteratami, wystawy i 
kiermasze książek. Dom KIS.iąż 
ki a przede ws.zy&1.kim pra
cownicy naszych bibliotek 
(Waryńskiego i rej<JJnowycih) 
mają pod tym względem spo
ro praktyki. Nawiasem przy
pominamy, że wielkim na 
przykład powodzeniem cie.szył Dziś na Placu Niepodległoś

ci da swój pierwszy wystGp 
cyrk „Poznań", który przed 
kilku dniami przyjechał do na 
szego miasta. Program cyrku 
jest v.'ybitnie międzynarodo
wy: na ogólną ilość 16 nume-

Grzeczne dzieci 
spotykają się ... 

na wielkiej imprezie l"IYl

rywkowej orga.niwwanej 
, przez reda.keję „D-zienni'ka 

Lód:z.kiego" ł Sp<rłC<l'Lne 
Ogn.isko Artystyc:r.ne w sali 
'leatru Powszechnego, w 
niedzielę, 20 bm. o i,;:odz. 11 
i 15.30. 

W programie humor, ta.
• n.iec, pfosenka, muzyka. 

Zabawi: prowadz~ Ka.rol 
Koszela. i Włodzimierz; 
Kwaskowski. 

POZ11s!ałe bilety do naby
cia w kasie teatru i w „Or-

1 bisie". 

~~-----------
\ 

DKF JN-Polesie 
w trosce o estelycz· 
ny wygląd miasta 
zdrowotność miesz
Jrnńców 

Dzielnicowy Komitet FJN 
Łó<lź - Polesie apeluje do te
renowych komitetów F'JN o 
zainicjowanie ezynu s;p-0lecz
uego wśród mieszkańców dziel 
nicy a w szczególności wśród 
zakładów pracy, k-0mUetów 
domowych i blokowych oraz 
ZHP w zakresie up<0rządko
wa nJa ogródków domowych, 
trawników, 'Zieleńców i skwer. 
ków. 

O pomoc w tym zakresie 
Z.1,le-ca sie zwrócić d-0 zakła
dów opiekuńczych i ZaNądu I 
Dróg, Ge-0-dezji i Zieleni. 

rów, 10 wykonają zespoly za
graniczne - czechoslowackie, 
szwajcarskie i holenderskie. 
M. in. po raz pierwszy w na
szym kraju po wojnie ujrzymy 
na arenie cyrku tresurę szym
pansów w wykonaniu Kowal
czuka z CSR. Ujrzymy także 
tresurę złocistych panter (po
gromczyni Erika Wyss, Szwaj 
caria) . .Tednym z numerów jest 
występ parodystów w wykona 
niu meksykańskiego kwartetu 
parodystycznego „Arnos". Kie 
rownikiem cyrku jest Bole
sław Rościszewski, który kilka 
dni temu powrócił z występów 
w Chińskiej Republice Ludo
wej. 

Cyrk „Pnzna11" będzie wystę 
powal codziennie o godz. 19.30, 
a w niedziele i święta o godz. 
15 i 19.30. 

Łodzianka 
Pelagia Majewska 
jedyną kobietą 

w polskiej ekipie 
na szybowcowe 
mistrzostwa świata 

W dniach 15-29 czerwca od 
będą się w Lesznie VH Szy
bowcowe Mistrzostwa Swiata. 
Udział swój zglosily aerokluby 
z 29 państw, m. in. ZSRR, Sta 
nów Zjednoczonych, WiPlkiej 
Brytaoo, Afryk.i JX>ludn.iowej. 
Argentyny1 Luksemhurga. W 
polskiej ekipie szybowcowej 
znajduje się 14 pilot.ów oraz 
jedyna pilotka, członek Aero
klubu Lódzkiego, Pelagia Ma
jewska, kilkakrotna rekordzist 
ka świata. 

Przewiduje się, :!:e w tego
rocznych mistrzostwach świa
ta na starcie stanie okolo 70 
szybowców zagranicznych. Je. 
ś!i chodzi o sprzęt, na którym 
będą startować nasi zawodni
cy, to dziś jeszcze niewiele 
można na ten temat powie
dzieć poza tym, że w grę webo 
dzą szybowce: Jask6łka - Z, 
Jaskólka - L oraz Mucha -
Standard. (k) 

Młodociani włamywacze 
polowe radiostacje zrabowali 2 

17-letni Zygmunt Krakowski 
(ul. Poniatowskiego 8), nigdzie 
.nie pracujący i już karany 
przez Są<l dla N ieletn:ioh za kra 
dzież radioaparatu, 16-1 ~tni 
Bogdan KaczorowskJ (ul. Mo
niusz.ki 54) - także nigdzie nie 
pracujący oraz dwaj 15-letni 
uczniowie szkó! podsLawowych 
- Jerzv Luczak (ul. Toruils'~.a 
22) i · BogJan Strzel<:z.yk (ul. 
Moniuszki 98). Podczas rewi
zji u Krakowskiego i Kacz()
rowskieg-0 znaleziono wszystkie 
zrabowane przedmioty. 

Ostatnio w Pabianicach uj<~
to czteroosobową szajkę młodo 
cianych przestępców, którzy w 
końcu marca dokonali na te:e
nie tego miasta dwóch wla
mań. W nocy z 24 na 25 mar
ca włamali się oni do radio
klubu Domu Dziecka i Młodzie 
ży, gdzie zrabowali różne częś
ci i urzadzenia radiowe na su
mę 4.800 zł Następni€\, w no
cy z 31 maI"ca na 1 kwietni<'. 
włamali się do magazynu LPŻ. 
Tu już kradzież byla poważ
niejsza, albowiem prócz częś<:i 
radi:iwych, zrabowali także 
dwie polowe radiostacje. 

Prokurator miasta Pabianic 
wydal nakaz aresztowania mło l 

si~: docianych włamywaczy, !il Przestępcami okazali 
-,-l>-Z-IE-.N-NI_K_Ł_ó""'n_z_K_I_nr_t_l)_,.(3~545) 

się ul>ieglego roku barwny 
bardzo atrakcyjny „pochód 
książek", który walnie przy
czynil .się do spopularyzowa
nia czytelnictwa. 

Obecnie chodZi. o to, w ja
ki spo,sób zreahwwać główne 
zadania tegorocznych „D.n.i", 
to znaczy jak łódzki ośrodek 
oddzialac może na male 
miasteazka i zacofane pod 
względem kulturalnym osie
dla naszego województwa. 

Naturałnie najbardziej za
sadniczy głos w te.i sprawie 
ma Wyd.'1.ial Kultury WRN. 
Ale nie zwalajmy wszystkie
go na .ieg0 barki i dop·omóżmy 
mu WS7Y«<'Y w miarę &il i 
nm:i:no~ci. 

Tak więc przed tą ogólną 
mobilizacją kulturaJmą zrób
my mały przegląd sił, ażeby 
uprzytomnić sob.ie, na kogo 
możemy liczyć prwde w.sizy.st
kim. 

Nie· wątpimy ani przez 
chwilę, że ruchliwe TWP 
zaktywizuje w tym okresie 
swoją dzialalno.ść w terenie. 
Jeśli chodzi o czytelnie pod
miejskie, z całą pewnością -
zgodnie z tradycją - nie za
pomną 0 nich praoowni.cy bi
bliotek miejskich, którzy 
pra.wdopodobnie i tego roku 
uruohormą &pecjalny omnibus 
z książkami. 

A mo.że i bi,bli!Gteki prz;yza
kla-dow e poi."Łłyby za ich :przy
kład.em? A może - roz.sze
rzając ;;ukres dz.i.alalno.śoi. -\ 
ró·m!ież artyiści teatrów zawo
dowych za&ta111owią się (a 
wiemy, że jest t0 niela.twe) 
nad rnożhwo.śc:ią jakiego.ś wy
padu vr teren? Mamy wraże
nie, że Teatr Ziemi Lódzkiej 
z całą pewnOIŚc:ią się o to nie 
obrap. 

Uwaga, absolwenci 
Technikum Budowy Maszyn 

Komitet Organizacyj.ny Ob
chodu 10-lecia Technikum Bu
dowy Maszyn w Lodzi powia
damia, że w dniu 31 maja 1958 
roku odbędzie się Zjazd Ab~oi
wentów. W związku z powy·i:
szym lrom.Liet prosi o nadsy
łanie zgłoszeń w terminie do 
1 maja br. 

Wszelkich informacji w tej 
.sprawie udziela sekretariat 
szk,o.ły przy ul. Sienkiewicza 
88-94. 

„Piąte Koło" ~yskutuje 
Dziś, 17 kwietnia, o 

~odz. 18, na wystawie dzieł 
„Piąteg.o Koła" w h3.li wy-sta
wowej w Pai·ku SienkiewiC7..a 
odb:;)dzie się dyslm.5.ia zamknię 
ta dla członl;;ów Zwiazku Pla
styków, Stowarzyszenia Histo
ryków Sztu.~i. Związików Li tC'
ratów i Dzieillllikarzy i innych 
zwią$ów twórczych. 

. , na w1es 
i miasteczka 

A zespoły amawrskiie? Nie 1 
talk dawno np. chwal:liśmy I 
zespól przy Zakladzie 1 Ma- 1 
ja, który '..ak udatnie wystawił 1 

f!'agimrent ., 'Neseia". C:zy n.ie I 
móglby 0n ·.era.z Y. tym Sip·~-1 
talc:em udać .;;ę do którejś z 
w:ej.sk:.ch :iwJethc, 'nającej 
j.aką taką salę? A 'LDK? A 
lódzkie :ziespotv spótdzieltn.i 
pracy? 
Chwaliliśmy również :1ie-

dawno za aktywność i łódz
kie S'towarz.yszenia muzyczme. 
A gdyby któreś z n:ch ze
chc-ialo teraz pomy.śleć · o 
„ek.sporc.ie" swego zapału 
również n.a prowincję? 

N:e wiE:my. jakie są w tej 
chwili możliwOIŚci naszej Fil
harmo11ii. Niemniej przeko-
nani jesteśmy, że w dziele u-~ .,.....,..,....., 

pow&z~hn1enia l~ltury. mu- W siad za naJLym wczo-ł 1----------.... ---
zyczneJ poza .~dz1ą pozyte:z._ I ra..iszym komunikakm o wy- i ( ' 
na rolę 6~ln:1c mo.gll; b~,dzie,1 stępach Polskiego Zcs1>0lu .1 I; O fi d 
7.a.aw.ansowam UCJZ.llJIOWJC, a. Tańca \V Lodzi. z.imi e~zeza- ~ I i u n u 8 z u 
p.rze-Oc ws:zystklim a·bsolwen<:i my dziś zdJęcie jeunego z! i. 
.szkół nnrzye.mych. b~rdzie.i cfekto\~nycb tai1- ~zakładowym 

Z ró~;nych powodów literaci cow w wyk-ona.nrn tego ~e- " 
trmzcy ogranic:zają obecnie społu. Pl'z~pom~uamy, że ł Komiltet L6d.rnkii PZPR m-
swoje występy prawie W)'lącz- PZ! wrstąp1 , 26 1 27 bm. w ł w:iadllJIJlia. a.klyw partyjny 
nie ci.o rej(J1.'1U samego mias.ta. salt Teatru Nowego. ł ł orarŁ mi.nteresowanycb, że 

Od kogo zależy, ażeby tlum- ------------ ~ l8 hm. 0 godz. 16 w sali KL 
.niej nieco wyruszyli teraz po- 7/ 
za rnwi.tk.i Lodzi? Jellt dziś PZPR, (Al. Kościusz~ 10. 
okazja. warto wię.o z niej 109, I piętro), odbęd'llle s1ę 
slrorzys.t.al'. s • I •od<Y.b.Yt prof. Wlodzilnierm 

Rzu~ili.S.my tu tylko garść lrOJ e Brusa r.a tema!: •:Fundu~ 
projek\ów. Trzeba by SJię za- zaklaidowy w naszeJ gosipo-
stanowić, które z nk:h są re- • · ZMS da.rce, jego ro.Ja, !llasa.dy 
alne, ewentualn:e W?.b.OgaciĆ orgamzacyine tworz,ellJi.a. i Il-O'działu". I 

je a10wyr.n·i. tak, ażeby Dni 
O;~wiaty, Ks;iążki i Pra;:;y spo- - tylko na talony\-__ .._ ___ .._ ______ _. 
pulairywwane jaik l!lajbar.dziej I 
szeroko, spelnily istotnie swo- Kom;;tet Lód?J{i ZMS in- o••• 
je pięk111e, a po-żyteoznie zada- forrm ~. że .są już do na.bycia f'i „..,O.Jtc• 
:nia.. M. JAGOSZEWSKI stroj o g · · ZMS ki h 

które r~;~~::~~jeą dw~ na połkach ksiegars c 

Chuligani 
zdewasłowali 
wieżę 
spadochronową 

W ciągu pierwszego 1bia 
Wielkiejnocy chuligani zdewa
stowali wnętrze największeJ w 
Lodzi wieży spadnchronowe.i w 
Parku Ludowym na Zdrowiu. 
Rozbili oni sprzęt, jak krzesh, 
tabm·ety, powybijali szyby, po
wyrywali zamki, zniszczyli o
świetlenie. Niezależ.nie od te
go ukradli kilka uprzęży spaJo 
chronowych. Pobieżnie straty 
można ocenić na okolo 5 tysię
cy złotych. Z tego powodu 
Aeroklub musi przesunąć za
jęcia praktycz;ne kursu spa<in
chronowego na termin dalszy 
aż do czasu kiedy zniszcz~nia 
zostaną usunięte. 

Tein wypadek. który zre~zt.ą 
zdarza się po raz drugi (w nh. 
roku tak samo w święta Wid
kiejnocy, zniszczono urząd7enie 
wiei:y) - powinien być ostrze
żeniem dla Aeroltlubu. T aki o
biekt jal< wieża spadochrono
wa musi być bez przerwy strze 
żony. Rzecz stala się w pierw
szy dzień świąt, kiedy jeclyTJy 
dozorca miał wolne. Wyfaje 
się. że nale;żałoby z powrotem 
zaaJ.1gażować trzech do:rorcó\y 
tak jak to było kiedyś, gdyż 
jeden człowiek nie jest prze
cież w stanie trwać bez przer
wy na posterunku. Niezależ
nie od tego dobrze byloby, aby 
w pobliżu wieży spadochrono
wej zjawiały sii;i częściej pa-
trole milicyjne. (kl 

w kilku 
Energetyczna gospodarka 

Sekcja Energetyczna St,>wa
rzysze.nia Elektr:;l~6w Pnl.skicll 
w Łodzi zawiadam:a, że l.7 bm., 
o godz. lR, w lcl:"11U NOT(ul. 
Piotrko·Nska l 02), n;.gl' .~~ż. Jan 
Karasiewicz vrygiosi odczyt nt. 
„Energetycz.r:a g-ospndarka ;,ko 
jarzona w zakładach przemy
s~-0wych". Wstęp W{}Jny. 

Chirurgia p!astyczna 
twarzy 

Drdś, n bm. o ;oo~ is "" !lllolii 
odczytowej !.1){\'l:kiego n-tu 
Kultury (ul. TJ:'tl.U:g'U1fa nr 18) 
r>rof. AM dr .Ja.nus-L Ba..<'dach 
wygłosi odc'.cyt nt. „Ch~g1fo1-
pla.styczna twarrey". 
Wstęp l d. 

Wiecz6r 

:punkty sprzedaży: - • 

1. So. HaJrcerska „Czuj -
Czyn". ·ul. Roosevelta 1, 2. 
Składnica Harcerska, ul. 
Zgier.ska S. 

StroJe nabywać można je
ó.ynie na talo;ny, wydawane 
przez po.s.z,czególne kom.i.tety 
dzieln.icow>P ZMS. 

Sfa.womh Siereeki „Ewan-' 
gelia", Iskry, zl 6,- A:utor 
wprowadza ci:ytelr..ika w mato 
znany świat polskich emigran
tów, którzy w drngiej połowie 
XIX wieku znaleźli sii;i w Am~ 
ryce. 

Na Sikawę bez pr~esiadki 
W dniu 15 marea br. zaoues jazd w Zdtloczonych autobu• 

ciliśmy w „Dzienniku Łódz· sach du Pl. Dąbrowskiego. Po 
kim" sprawozdanie z zebra- dzielamy zupełnie :Jpinię człon 
nia Terenowego Komitetu ków komitetów blokowych 344 
Frontu Jedności Narotju na i 345. uważamy, że skrócenie 
Sikawie. lmi1 autobusu z Sikawy do Do 

Na zebraniu tym poru~zimo łów nie przyniosłoby rozlado
sprawy bytowe mieszkańeriw wania 1 tak skomplikowanej 
tej dzie'nicy, a m. in. kloputy syt,tacji komunikacyjnej Sika-
komunikacyjne. N-~sz spra· wy i Stoków. 
wozdawca zacytowai wyst;wie Hównocześnie jednak wypa
nie jednego z dyoe:citantów na da zapytać, dlaczego na ze
temat komunikaqi alttCJbuso- braniu w marcu nikt nie opo
wej na Stokach. Dys,rnt<:nt ten nuwał przeciwko wnioskom dy
sugerowal by aut0busy ((JlZY- slrntanta. Milczenie na sali 
najmniej ni cktóce) doieżdlaly nasz sprawozdawca zrozumiał 
ze Stoków na Dn!y a nie n?. jako aprobatę wniosków mów
Plac Dąbro·w-ski~go, przr,z co cy. 
zwiększyłaby się ezę~totlrwuść l'odtrz,ymujemy nadal wnio ... 
ich kursowani;i. Nie widcial sek, by ostatnie autobusy na 
inrn~go wyjścia z sytnac;i. bo Sikawę odjeżdżały z Placu 
jak wiadomo MPK boryl1:a się D:1bn,wskiego nie, jak do tej 
z brakiem taboru. pory o godz. 22.25 a o godz. 

Ostatnio redakcja nas:r.a o- 22.50 (s) 
trzymała dwa Ji,ty z wi:;l<JTnai---...----------
podpisami kcmit<-•tów bloko-
wych i mieszkańców Sikawy, R • 
w których prosz<i oni .o pu:to- ozpoczyna SI• 
staw1eme na me zmtenHmej ~ 
trasie au~obusu linii „52'', a sezon wyc1·eczek 
więc Stoki - S1!rnwa do Pla-
cu Dąbrowskiego, gdyż prze-
siadanie się na Dołach na l imprez kolarskich 
„15" czy „1" byłoby dla mie
szkańców Sikawy jeszcze bar 
dziej uciążliwe niż obecny do-

zd.tl.nia.eh 
Książek dla Doroc.Jych przy 
ul. łtwh!~iej 7 odłJe{!.z.ie s[ę 
w·~zór arty.~~yczn.Y. pv.świ.ęoo
tnY tv;órcz,o.ścd Stanuslawa Mo-' 
ni 1~.~~.t:!. I 

W imprezie u<l:r.;al wezmą I 
sol i.~.~! O pery l~ód 7..ki Pi : ZQffa 
Stiwh\.•ka i Mi~hał Ma~·chut. 
Sio·,"'?. ~iąiące ,.,.. ~esL!.\~ I 
Gl.il)msli:1. 
Wstęp woln;y. 

„list... z łaźni" - pomógł 
U~·ająo słu.s.zność kry-tyk.i <loty 

czą.oej .ze.kła-du kąprleJ'iQwie.g·o :pre.Y 
HL fl.7..go~v:ikiej, jaką zaw'.e:-al.a 
:z.~..mies"tC20n1a "tJl .nasz~yn1 pj.śn11ie 
rz dn„ 5 m.am~ br. not.a.lk.e. pt. 
, List... .z !dni", Za:·zą<l Usłul! 
Ko1m.1..11.a tnycl! przyr7.ieka, że 
spowoduj~. by Zjed.n. Irnsit. 
Sar.it. a Elekt.ryc.mych d<>p.ro
'1.v.adziJo do porządku •illls1.alację 
wentylacyjJU\ w wymieni.QJ.1ym 
układzie. 

Turystyczne imprezy i wy· 
cieczki k·olarskie zdobyły sobie 
w Łodzi dużą popularn-0ść. 

Wszystko wskazuje na to, że 
tegoroczny sezon wypadnie ró
wnież interesująco. W ubie
głą niedzielę po raz pierwszy 
w tym roku odbyła się wy• 
cieezka k'>larska, biegnąca 
prze.: Brzeziny. Stryków i z 
powrotem do Lodzi. 

W tę niedzielę przyp11Jda o
fic.jaLne otwarcie sezonu k:Jlar' 
skiego a w związku z tym dla 
turystów-kolarzy plakietowy 
zj::.zri clo Lodzi. Między godz. 
8 a 3.30 rano zjadą więc kola
rze z całego województwa do 
naViego miasta. Lodzi anie 
chcąc wziąć udział w tej im
prezie. muszą wcześnie rano 
wyj<:diać z miasta i na dowol
nej trasie przejechać przynaj
m.n\ei 35 kilometrów a następ
ni e vcrócić na Pl. Komuny Pa
ryskiej. Taki gwiaździsty 
zj:nd, w którym mogą wziąć 
udzia·r wszyory. zarówno człon
kowie PTT-K jak i niezrzesze 
ni. harcerze, mlorlzież szkolna 
i każdy. klo ma rower - od
bywa się po raz pierwszy. KA" 
ty uczestni et wa wydaje ; uż 
Łódzki Okręgowy Związek Ko 
lar.ski. 

ku czci Moniuszki Po t,akiej obietnicy moż:na. się 
spodziewać, że nie będzie wię

W :n:iiedzi.el.ę, 20 bm. o godz. icej skarg ze l!;.tr<m~ kąplącyc;h 

w niedziele, 27 bm., rury~
ci-kolarze będą mieli okazję 
wziać udział w czterodniowvm 
raklzie świętokrzyskim. gdzie 
spotkają się także z tur;yabrm 
,pieszym&. 

17 w lokalu bi'oli.obec.zinym się w łaźni. przy IU.l, Rzgio.w-
4 Rejon~wej ~yp.o-~c~L ~ej, · 



WAŻNE TELEFONY 

~~=~t :!~~!l!~e i~!:!! 1 ~C0f fld:-zte?Lił:Dlt1 
Straż Pożarna . 08 -

PALMIARNIA (Park żró
dliska) czynna g 10-18 

ZOO - czynne g 9-18.30 I REALIZUJEMY FILM I 
z okresu okupacji 

S. t P. 

WACŁAW CIEŚLIKOWSKI 
b. żołnierz VI baonu I Brygady (Pl· 
Miiller), oficer AK, wielokrlltny uczest
nik walk o Ni,epodległość, odznaczony 
Krzyżem Virtuti Militari V kl„ Krzy
żem Niepodległości, Krzyżem Walecz
nych i innymi, zmarł dnia 15 kwietnia 
1958 r. opatrz!>ny św. sakramentami, 

ow0Rcow1> <nw Kau- .s·.vl'l <Baiuckt Rynek> Oyżurv aptek Kom. Miejska MO 292-22 
lliiejski Ośr. Illfor. 359-U 
Pryw. Pomoc Lek. 333-33 

555-55 -
ski) „Przecbadzka po „Dziewczęta z Immen
Pradze", „Dziewczynka hofu" dozw. od lat 7, Piotrkowska 165, Naru-· 
z dżungli", „Od czego g. 16, 18, 20 towicza 6, Rzgowska 147. 
to zależy" g. 9, 10, Il , . Więckowskiego 21, Karo-
12, 13, 14, 15, 16, 17, 18, TATRY (Sienkiewicza 'Rl lewska 48, Piot~kowsk• 

Kupimy bądź wypożyczymy za wynagro
dzeni em: Gazety i pisma ;lustrowane w 
języku .niemieckim lub polskim 

NOWY (Więckowskiego 15) 
g. 19 „Ich CZ\VOro" 

JARACZA (Jaracza nr 27) 
g. 19 „Przygoda floren
cka44 

POWSZECHNY (Obr. Sta 
lingradu 21) g 19.30 
„Achilles i panny" 

„'l'EA'l'R 7.15" (Traugutta 
nr 1) g. 19.15 „Llliom" 

OPERETKA (Piotrkowska 
243) g. 19.15 „Bal w Sa
voy'n" 

19, 20, 21, 22 „Smlech zabroniony 307 Limanowskiego 80. 
GDYNIA (Tuwima nr 2) dozw. od lat 12 g. 16• A.S Al. Kościuszki 48 18, 20 

„Ewa chce spać" dozw. WISLA (Tuwima nr l) pelnl stałe dyżury nocne 
od lat 18 g. 10. 12, 14, 
18, 20. Program dla naj „Złoty kask" dozw. od DYŻURY SZPITALI 
młodszych: „Kasia I lat 18, g. 9.30, 11.40, 13.50, 
dziki kotek" g 16, 17, 16, 18.10, 20.20 Połotnlctwo: Szpital Kl! 

MŁODA GWARDIA (Zie- WOLNOSC (Przybyszew- niczny Im. Curie-Skłodo
lona 2) „Monsieur RI- skiego 16) „Księżna Ge- wskiej, ul. Curle-Skłodo
pois" dozw. od lat 18, rolstcin" dozw. od lat wskiej 15 - Chojny I Ru 
f!, 10, 12, 14, 16, 18, 20 14; g. 10, 12, 14, 16, 18, 20 da, Szpital Im. dr H. 

Fo:ograf.ie sklepów JULIUSZ MEINL. 

Opakowania tekturowe towarów spożyw

czych, pudelka po papierc.sach itI" 
Wszelkie materiały odnoszące się do okre
su okupacji niemieckiej na ziemiach pol
skich. 

przeżywszy lat 60. 
Nabożeństwo żałobne odbędzie się 

dnia 17 kwietnia br. o godz. 8 rano w 
ko-wltele św. Teresy, wyprowadzenie 
zwłok nastąpi z kaplicy cmentarnej 
przy ul. Ogrodowej tego dnia o godz. 
16, o czym zawiadamia 

Zgłoszenia przyjmujemy w atelier 

MUZA (Pabianicka 173) WLOICNIARZ (Próchni- Wolf, ul. Łagiewnicka 
„Eroica" dozw. od lat ka 16) „O'Cangaceiro" 34-36 - Widzew, Staro-
18 g. 16, 18, 20 dozw. od lat 18 g, 10, m1ejska, Sródmleścle -

PIONIER (Franclszkań- 12 14 16 .i6 20 Szpital Im. dr H. Jorda-

W. F. F. Łódź, ul. f,ąkowa 29, p1>kój 8, 
tel. 286-11 od dnia 18 do 23 bm. w godz. 

od 12 do 18. 

RODZINA. 

Dr SIENKO specjalista 
skórne, weneryczne, wło
sów 16-18 Kilińskiego 132 „PINOKIO" (Kopernika 

16) g. 17 „Plerścieii I ró 
ża" 

ska 31) „Kapelusz pana ' ' ' ' na, ul. Przyrodnicza 7-9 
Anatola" dozw. od lat ZACHĘTA (Zgierska 26) - Bałuty, Szpital Im. Ma 
16 g. 16, 18, 20 „Góra tajemnic" dozw. durowicza, ul. Krzemie· 

„ARLEKIN" (Wólczańska 
nr 5) g. 17 „o krasno
ludkach I sierotce Ma
rysi" 

POLONIA (Piotrkowska od lat 12 ę. 10, 12, 14, niecka 5 - Polesie. 
67) „French Cancan" - „OS/l:i" - „Kapitulacja" Chirurgia: Szpital im. 
dozw. od lat 18, g 9.45 1aoz~o od lat l8 g. 16, dr Pirogowa, ul. Wól-

UNIEWAŻNIA SIĘ 

WSPOLPRACOW
NIKOM, którzy o
płacili mszę św. i 
wzięli w niej udział 

ś. o. Stanisława 
KOTASIAKA 

PIĘC TROJEK - tel. 
333-33 wizyty domowe le
karzy dziecięcych I In-. ~ . 

CYRK „Poznań" (Plac 
Niepodległości) g. 19.30 
program międzynarodo
wy .. 

12, 14.15, 16 30, 18.45, 21 • cza1\ska 195. 
POKO.J (Kazimierza. 6) LĄCZNOSC (Józ~ów 4~~ Interna: Szpital im. N. 
„Miałem siedem có- „Pożegnanie z diabłem Barlickiego III Klin. ul. 
rek" dozw. od lat 18 g. dozw. Od lat 14 g. l9 Kopcińskiego 22. 
15.30, 17.30, 19.30 POPULARNE (Ogr?dowa · Laryngologia: Szpital 

18) „Zakazane piosen- 1 d p· l 
t MAJA (Kilińskiego 178) k'" d d 1 t 12 I m. r. irogowa, u · 

„08/15" - „Front" - 16
1
, 18, 0; 0w. 0 a g. Wólczańska 195. 

z:aguibioną w dniu 3 kwietnia 1958 roku 
na terenie Łęczycy pieczątkę firmową 
pod tytułem „Instytut Uprawy Nawożenia 
i Gleboznawstwa Zakład Naukowo-Bada
wczy Tupola - Błonie poczta i pow. Łę
czvca st. kol. Łęczyca woj. łódzkie. tel. 
Łęczyca, 65". 2411-K 

składa serdeczne po 
dziękowanie 

CORK A 

nych specjalności całą 
dobę 6577 g 

ROŻNE I 
LE cz EN IE ULTRA- UWAGA posiadacze nle
DŻWIĘKAMI: Ischias, za zainstalowanych telewizo 
palenie nerwów, wr1ód rów, firma Radio-.Ton -
żołądka, dwunastnicy, in- Łódź , Więclrnwskiego , 9 
ne, dr szereszewski wykona wam lnstalaci.ę 
16-19, Tuwima 40 6571 g , o.ntenową w c i ągu 2 dm 

/lllVZE11 dozw. od lat 18 g. 15.30 Okulistyka: Szp. MON 
17.30, 19.30 PRZEDWIOSNIE (Żerom- ul. zeromsklego 113 

MUZEUM SZTUKI (Wię
ckowskiego 36) czynne 
g. 14-20. 

ROMA (Rzgowska nr 84) sklego 76) „Edward I 
„Moulin Rouge" dozw. Karolina" dozw. od lat DYŻURY PORADNI 
od lat 16 g. 11, 13.15. 16, g. 15.30, 17.30, 19.30 

MASZYNĘ damską na 
stele zwykłym lub gabi
netową sprzedam. Zeli
gowskiego 30 wejście od 
ulicy Pl. 9 Maja MUZEUM ARCHEOLOGI· 

CZNE I ETNOGRAFICZ 
NE (Plac .Wolności 14) 
czynne g. 11-16. 

„08/ló - „Koszary" g. GARNIZONOWY KLUB 
16, 18, 20 dozw. od lat 18 OFICERSKI (Tuwima 34) 

Pomocy lekarskiej dla 
dorosłych udzielają od 
godz. 19 do 22 poradnie: S UPREMĘ---s;;i·z_e_d_a_m-.--

Łódź, Liściasta 11 (obok 
kościoła na Radogoszczu) 
godz. 10-14 7399 G 
1:ik-g-kauczuku (gumy 
indyjskiej) z paczek ta
nio sprzedam. Oferty pi
semne „7097" Biuro Oglo 
szeń, Piotrkowska 96 

SOJUSZ (Nowe Złotno) „Kocbanek o północy" 
„Irena do domu" dozw. dozw. od lat 18 g. 16, 18 
od lat 7 g. 17, 19 20 

STUDIO (Bystrzycka 7-9) 
„Don Kichot" dozw. od 
lat H g. 17, 19 

. ~ . Piotrkowska 102 dla 
dzielnicy Sródmleście I 
Widzew, Piotrkowska 67 
- dla dzielnicy Polesie, 
Łagiewnicka 36 dla 

Uwaga! Repertuar spo- dzielnicy Bałuty Plotr
rządzono na podstawie kowska 269 - dia dziel
komunlkatu O~ręgowe- nicy Ruda, Lecznicza 6 -
go Zarządu Km. dla dzielnicy Chojny, Zuli 

STYLOWY (K!Jlńskiego BAŁTYK (Narutowicza 20) 
„Moulin Rouge" dozw. 
od lat 16 g. 14.30, 16.45, 
19, 21 

123) „Edward I Karoli
na" dozw. od lat 16 g. 
16, 18, 20 . ~ . Pacanowskiej 13 - dla 

dzielnicy Staromiejskiej. 
SKRĘCARKĘ 10 wrze
cion z motorkiem, sno
wadło, kołowrotek, wagę 

30~ kg sprzedam. '.rele
Jon 363-20 godz. 8-9 i 
lli-17 6'786 G 

m PRACOWNICY POSZUKIWANI Ili 
SAMOCHOD osobowy „Po MASZYNĘ do szycia 
t11eda" sprzedam. Piotr- „Cyk-Cak" walizkową -
kowska 226 7409 G sprzedam tanio. Próchni MO'l'OCYKL „SHL" pil
'l'ANIO sprzedam natych ka 27 m. 25 !ront parter nie sprzedam. Pabianice, 

I!\'STRUKTORA gcst,:-ód i instruktora handlu 
zatrudni od zaraz PZGS Brze-Liny k. Łodzi. 
Wymagane wykształcenie średnie i roczna 
praktyka branżowa. 2416-K 

miast różne meble. Wia- Warszawska 7 68~3 G 
domość G?ańska 46-23 WAPNO najwyższej ja- MOTOCYKL „DKW" 350. 
'l'ELEWIZOR „Rubin" lub kości poleca Zespół Wy- NZ po kapitalnym re
„Dilrer" sprzedam. Rewo pału w Trębaczowie. In-1 monele sprzedam. Wiado 
Incji 1905 r. 28 (u dozor- 1tormacje w Lodzi tele- mość ul. Sienkiewicza 89 
cy) 7336 G fon 392-80 7243 G Oglądać godz. 16-18 

PODMISTRZóW na tkalnię ze średnim wy
kształceniem technicznym, tkaczy na krosna 
kortowe, uczniów na tkalnię, skręcar.ki wy
kwalifikowane, uczennice na skręcalnię. śru
howników i przykręcaC'l:y, rewidentów, ucz
niów na przędzalnię. robotnika do filtra za
trudnią natychmiast Z.P.W. im. N. Barllc. 
kiego w Łodzi. Zgłoszenia osobiste przyjmu
je dział kadr w ł,odzi, ul. Żeromskiego 108 
w godzinach o<l 8 do 16. 2352-K 

KOMUNIKAT 
SPOŁECZNY KOMITET ŁODZKIEJ GRY LICZBOWEJ 

„KUKUŁECZKA" 

SZF.WCÓW do reperacji obuwia zatrudni za
'!'az Państwowe Pnedsiębiorstwo Handlowe 
„Konsumy" w Łodzi, ul. Piotrkowska 101. 

pros-i niżej wymien.ionych swych graczy o przybycie do biura celem 
odbioru :z.aległych wygranych premiowych po 3.000 zł nie zrealizowa
nych dotychczas z uwagi na brak dokładnych adresów: 

I. Za m-c październik 1957 roku 

SZEWCÓW do punktu usługowego w Gło
,,,„nie przyjmie przedsiębiorstwo handlowe. 
Warunki pracy omówić w przedsiębiorstwie 
Łódź, ul. Cmentarna 4-6. 2377~K 

1. Łukasik Henryk Łódź, Rokicińska 15 

2. Dziedzic Edward 

3. Przyimka. St. 

4. Głorwackl Słlanlsław 

5. Kortyński Knysztof „. 

TKACZY - uczennice na tkalnię i przędzal
nię powyżej lat 18 na trzy zmiany oraz wrze
cieniarki średnie, stolarza, elektryka I ślusa
rza t-rzyjmą natychmiast Zakład3'. i:rzemy
s!u Bawełnianego im. Cz. Szymansk1ego w 
ł,odzi, ul. Rzgowsl'a 26-28. Zgłoszenia przyi
mnie dział personalny w godzinach od 7.30 
rlo ·15.30. 2373-K II. Za m-c listopad 1957 r. 

m OGŁOSZENIA DROBNE 
1. Wiśniewska Aurelia 

2. Szczepaniak Ryszard Ili 
TRZY pokoje z kuchnią, 3. Gajoa Agnieszka 

I J 
wygody, centrum. zamie-

Kup lłll nię na dwa pokoJe z ku- 4 B'-ł k 
lit chnlą, wygody, śró~mieś • "' e Czesław 

_ _ cie i pokój oddzielnie. 
--------- Oferty pisemne „6843" 5 • .Jarzą.bkiewfoz Ja.n 
i\IASZYNĘ „Cyk - Cak" Biuro Ogłoszeń Piotrkow 
wezmę w dzierżawę. - ska 98 6843 G 
Oferty pisemne „6846" 2 POICOJE, kuchnia 1 wy 6. Wyżenkiewicz Stanisław 
B!uro ogłoszeń Piotrkow gody w Swldrze pod war 
ska 96 

6846 
G szawą (linia ele~tryczna) , 7. Masłowski Kazimierz 

ii\i'AFĘ czterodrzwiową zamienię na mieszk.anie 
now'lczesną okazyjnie ·ku z wygodami w LodZi. - 8 K 
pl ę. 'l'el. 303-75 oferty pisemne „6792" • amnJa. Tadeusz 
TAKSOMETR (taryfa 4 Biuro Ogłoszeń Piotrkow 

III. Za m-c grudzłe6 1957 r. 
1. Reno Marła 

zi) k!iplę. Oferty z poda ska 96 6792 G 
n;em reny Warszawa 22, 2 POKOJE z kuchnią 
sk r~-~k_'.'_.~n „_ (amfilada) ws?.ystkie WY-
1\\0TOR elektryczny 1- gody, gaz zamienię na 
1.5 KM na 120 V do 1.000 trzy pokoje, kuchnia w 
obrnt. /mtn. pilnie kupię. blokach. Oferty pisemne 2. Drygulska Wła.d.ysłaiwa 
Olerty pisemne „6874" „6788" Biuro Ogłoszeń -
Biuro O,rł"szei>. Piotrk.ow Piotrkowska 96 6788 G 
s_;.~_fi 6874 ~· 'l'R.ZY pokoje, kuchnia, 3. Frasiek Stanisław 
OllICIA zgrzeblarskie, I komfort (ogródek, obora, 
orlp.'l:lk: welny kupi Zię- 11, ha ziemi) we wrocła- 4. Pasterniak Marian 
h"'''.; c:-. Stan· Sacz. Ja- , wiu zamienię na 2 poko 
!'.t<?J,omka ll 6795 G je kuchnia, 1 pokój osob 5. Matczak Stefania 

[ I 
no w Łodzi. Wiadomość 

LOK
ALE J J'.ódź, Narutowlcr.a 3 m. 
K 19 6783 G 
: DWA duże pokoje, kuc;h IV. Za m-c styczen· 1958 r 

- nla, gaz, wygody w środ I · 
!' ,",.~JOTNY pilnie poszu- mleściu zamle'1ię na dwa 1. Jarząbek Feliks 
lmj.:> pnkvju w śródmieś rnzy po pokoju ?. kuch-
c1u. 7wrct. ko~ztów re · · 6 d T 1 2 
n>tmtu. 'l'<!l. ~ . 2-•1> od go- mą r wnorzę ne. e . • Marcza.k Wanda. 
dJ:in y 13_1G 7307 G 371-53 od godz. 9-13. 
Poszm•uJĘ garażu w 

15-ln 6849 
G 3. Sawicka Stanisława 

~~;~j~~· s~:!~~~.l~o~~~~· s~~ SPRZEDAZ. 1 
lln ~rnri.1, Lipowa do Pró 4. Kopydłowski Jerzy 
i.l1.l'!lka, Zgłoszenia tel. 

., , •• 3J w goc:l2. 7-14 

P:)KOJ z kuchi1ia z -v;y: 
~~H! q nti w H:i1~nie - zamie
;'9 no podobne koło Ło

r:.7·. 111b kupię nie podle
P.: ~ .1ą_C' '• kV.'HłPrunj-:-nwi -
7~"d ;,; , tel. 2ó7-3l 6302 G 
3 POKQ.JE ·-.,- kuchnią z 
~' Y!lodam! (b!oki osiedle 
k1. M.) zamienię na po
/~j z k11~hni~ z wvgoda 
l~I Tt!!. 36!!-~G w godz. 
-lł t !S-lę 7382 G 

MLECZKO pszczele. sprze 
daję. Łódź, uL Brzoskwi
niowa 36. Dojazd tramwa 
iem zgierskim 5306 G 

V. Za m-c luty 1958 r. 
1. PuJan Kazimierz 

SAMOCHOD „Mercede5'· 
2. Stasiński Czesław \. 170 czterodrzwiowy -

stan dobry sprzedam Lu
belska 25 bloki 7376 G 
DODATKOWĄ -lampę-do 
flesza Braun „Hobby" -
sprzedam. Dzwonić tel. 4. 

3. Ludwfokl Józef 

Żyłka. Feliks 
373-59 '.1397 G 

punkt odbioru 34 nr kuponu 131005 
Łódź, Marysińska 106 
punkt odbioru 41 nr kupoinu 102017 
Piotrków, Dąbrowskiego 15 
punkt cdbio·ru 124 nr kup. 115261 
Gomienice 
punkt odbio.ru 133 nr 'kuponu 93262 
Łódź, Ksawerów 499 
punkt odbioru 166 nr kuPo111u 6573 

Łódź, Trybunalska 2 
punkt odbioru 26 nr kuponu 172914 
Łódź, Próchnika 24 
punkt odbioru 47 nr kuponu 190669 
Łódź, Zwiado:wcza 22 
punikt od1bioru 48 nr kuponu 88519 
Łódź, Rudzka 9 
punkt odbioru 57 nr 'kuponu 177525 
Łódź, Narutowicza 4 
t:•tmkt odbioru 63 nr kuponu 4184 
Grabów 
punkt odbioru 110 n.r kup. 113258 
Zduńs•ka Wola Opiesim nr 2 
punkt odbioru 152 nr kuponu 31243 
Zduńska Wola Opiesim nr 2 
punkt odbioru 155 nr kuponu 93956 

Łódź, Kopernika 43 
punkt odbioru 22 nr ku1Ponu 195707 
Łódź, Blachowska 9 
punkt odbforu 53 nr kuponu 146601 
Remiszew (Fab.) 
~·unkt odlbioiru 107 nr ku,ponu 23656 
Sieradz 
punkt odbio,ru 138 nr kuponu 58008 
Konstantynów 
punkt odbioru 164 nr kuponu 45403 

Łódź, Wróblews.kiego 84 
punkt odbioru 14 nr kuponu 0088 
Łódź, Głowackiego 6 
punkt odbioru 80 nr kuponu 1587 
Łódź. Zielona 38a 
punkt odbioru 80 nr kuiponu 2587 
ł.hdź, Słowiańs,ka 10 
punkt odbiorn 81 nr kuponu 0100 r 

Andrespol 124 
p·unkt odbioru 10 n·r kuponu 1703!> 
Kutno, Konińska 5 
punkt odbioru 104 nr kuponu 18625 
W; Stanisławów pow. Łęczyca 
punkt odbioru 110 nr kuponu 17887 
Podzamcze - Wieruszów 
~unkt odbioru 153 nr kU!I>Onu 6421. 

SAMOCHOD 
małolitrażowy, 
bry sprzedam. 
ling~:idu 28 

osobowy 
stan do

Obr. Sta-
6862 G 

PRAGA ] 
POTRZEBNA gosposia 
Franciszkańska, blok 119, 
u klatka schodowa, m. 6 

I NAUKA 

KURS h'.lftu maszynowe 
go TKWP. Zapisy co
cl r. iennie, sekretariat kur 
sow Wróblewskiego 15, 
pokÓJ 210 II piętro gortz. 
8- 15 23R8 k 
KURS kierowców kate
gorii I, II, III 1 amator
ski TKWP. Zapisy Tuwi
ma 15, godz. 8-15 2310 

POLSKI Związek Moto
rowy organizuje amator
ski kurs samochodowo
motocyklowy I motocy
kl owy. zapisy przyjmuje 
sekretariat PZM Łódź ul. 
riotrkowska 183 2071 

lEKARSKIE I 
Dr REICHEB specjalista 

weneryczne, skórne 
płciowe (zaburzenia) 8-9, 
16-19 Piotrkowska 14 
Dr NITECKI specjalista 
skórne, weneryczne, mo
czopłciowe 16-18, Nawrot 
nr 32 6783 g 

Dr lCUDREWICZ specja
lista weneryczne, skórne, 
moczopłciowe 8-10. 3-6 
ulica 22 Li~ca 4 fi699 

Dr BIBERGAL specjali
sta chorób wenerycznych, 
skórnych 16-18, Piotr
kowska 134 3976 
CHOREMU DZIECKU o 
każdej porze udzieli po
mocy Prywatne Pogoto
wie Dziecięce. 'l'elefon 
300-00 6606 g 
DZWOR PIĘC RAZY 
PJĘC 555-55. Poważny le 
kttrz specjalista o każdej 
porze udzieli pomocy cho 
remu. Do dzieci lekarz 
wyjedzie natychmiast 
Dr Jadwiga ANFORO
WICZ skórne, wenerycz
ne, kobiece, 15.30-19 ul. 
Próchnika 8 4195 

Dr MARICIEWICZ specf'.1: I BRON' sportową, karabin 
lista chorób skórnych . ki 1 wiatrówki, przyj.mu 
wenerycznych, moczo- je do naprawy Jan ziem 
płciowych. Piotrkowska ba, Piotrkowska 35 w po 
10~ dwórzu 6708 

Podział 

funduszu zakładoweao 
ZAKŁADY PRZEMYSŁU WEŁNIANEGO 

im. Wł. REYMONTA 
w Łodzi, ul. Łąkowa 3-5 

podają do wiadomośC'i wszystkim pracownl
ikom, którym zgodnie z regulaminem przy
sługuje należność z fundu~u zakładowego za 
rok 1957, że ostateczny termin reklamacji 
upływa z dniem 30 kwietnia 1958 r. Po tym 
terminie iladne roszczenia nie będą rozpatry
wane ani uwzględniane. 2412-K 

ZAPISY 
Rektorat Pańlltw«i>wej Wyższej Szkoły 

Sztuk Plutycznych w Łodzi 

przyjmuje zapisy kandydatów n.a I rok stu
diów w r()lku szkolnym 1958-1959. Bliższe in
formacje w sekretariacie uczelni przy ul. Na
rutowicza 77, II piętro, tel. 220-03 w godz. 
od 8 do 115. Od 15 kwietnie czynna jest pora
dnia dla kandydatów: pcniedzialiki godz. 9-12 
i godz. 15-18, wtorki godz. 15-18, środy 
godz. 11-13, piątki godz. 15-18 w gma~hu 
uczelni ul. Narutowicza 77. 2378-K 

~""'"""""'""" ............................................... „ 
f 

ROBOTY WYKONCZENIOWE : 
elewacyjne (tynki szlachetne), malarskie we
wnętrzne, poi>adzki dębowe, (parkiet) l la· 

str i co 

W DUŻYCH ILOSCIACH 

ODDA DO WYKONANIA instytucjom pań
stwowym, uspołecznionym lub prywatnym 

kierownictwo budowy przy ul. ZródfoweJ nr 
52 róg Strykowskiej 

Zjednoczenia Budownictwa W.oJskowego 

In.formacji udziela kier. budowy w czasie 
godzin t•racy prócz ponie<izial:ków. 

UWAGA UWAGA 
Dyrekcja MHD Art. Gospodarstwa Domowego 

w Łodzi, ul. Pł'Otrkowska 113, telef. 214-70 

zawiadamia P. T. Klientów, ie w miesiącu kwietniu br. wprowadza w 
11iektórych sklepach n. podane usługi: 

1. Biadanie Lamp radiowych z odpłatnością 1 zl od sztuki z dniem 12 
kwietni.a 1958 roku w s•klepach: 

nr 658 ul. Nowomiejska 6 
„ 661 „ Piotrkowska 165 
„ · 663 „ Narutowicza 32 
„ 666 „ Piotrkowska 27 

nr 668 ul. Piotrkowska 50 
„ 671 „ Przybyszewskiego 32-34 
„ 679 „ PiotrkowE.k.a 317 

2. Dowożenie zakupionych artykułów do domów klientów z odpłatno
ścią 30 zł za usługę - z dniem 15 kwietnia 1958 r. w sklepach: 

nr 604 ul. Tuwima 20 Il4' 665 „ Główna 54 
„ 655 „ Obr. Stalingradu 26 „ 666 „ Pic:trkowska 27 
„ 656 Zgierska 7 „ 667 „ Piotrkowska 125 
„ 658 Nowomjejska 6 „ 668 „ Pioti,kowska 50 
„ 660 „ Piotrkowska 91 „ 670 „ Piotrkows1ka 261 
„ 661 „ Piotrkowska 165 „ 671 „ Przybyszewskiego 32-34 
„ '662 Narutowicza 9 „ 679 „ Piotrkowska 317 
„ 663 „ Na1rutowicza 32 „ 690 „ Wł. Bytomskie.i bl. 105 

664 „ JaTa<'za 20 „ 693 „ P.iotrkowsJrn 115 

3. Naprawę kuchenek i żelazek z dniem 25 kwietn ia br. w sklepach~ 

nr 663 ul. NarutOJwicza 32 nT 671 ul. Przybyszewskiego 32-34 
„ 667 „ Piotrkowska 125 

4. Naprawę prodiży i żyrandoli 

nr 661 ul. PiotrkO'W&ka 165 
„ 668 „ Piotrkowska 50 

z dn. 25 kwietnia br. w sklepadt: 
nr 679 ul. Piotrkowska 317 

', 8ZIENNIK U>DZKI nr 90 (3545) J. 
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Barwne 
kolarzy 

koszulki 
na szosie 

Znakomici koszykarze USA ~-, „Hu~A~ANOWE" 
~~~--=~~~--~~---~-~~-~ nadz1e1e kolarzy 

występem w Łodzi wypełnią przerwę spalilq na panewce 
Kolarze łódzcy szykują się do 

btwarcia sezonu sportowego. W 
nadchodzącą niedzielę działacze, 
sędziowie sportu kolarskiego I za 
wodnicy zbiorą się o . godz. 8.30 
na Placu Komuny Paryskiej, by 
o godz. 9.15 wyruszyć pochodem 
ul. Piotrkowską przed katedrę 
do Płyty Nieznanego żołnierza. 
Po złożeniu wieńców kolarze uli
cami: Piotrkowską, Główną i Ar
mii czerwonej udadzą się na bo
isko Widzewa. Tu nastąpi dekora 
cja turystów łódzkich, którzy w 
skali ogólnopolskiej zdobyli pierw 
sze miejsce w organizowaniu wy
cieczek. 

w programie VI Mistrzostw Europy w:S~0~~P=°if::i~~u;.~~.~ :~~;_ 
Belgowie zrezygnowali z udziału w turnieju 

sie pierwszej próby nie zdal11 
egzaminu. Dlaczego? Z zapy
taniem tym zwróciliśmy się do 
znaneao onqiś kolarza, a dzij 
trenei:a i mechanika p. Stefa1/,
sldego. 

O godz. 11.15 rozpocznie się wy
'ścig główny na 96 km do Toma
szowa ! z powrotem. Kartowicze 
startować będą na dystansie 54 
km, jadąc w kierunku Ujazdu. 
Udział w uroczystościach zwią

zanych z otwarciem sezonu kolar 
sk!ego weźmie przeszło 200 za
wodników. Dobrze byłoby, żeby 
poszczególne kluby wystąpiły w 
jednolitych umundurowaniach. 

(n) 

Belgia zawiadom.iła. kom1tet 
Ol"gani"Z-acyjny VI ll'tist.rwstw 
Europy, że ze wz·ględu na sła

bą formę zawod11Jiczek, wykaza
n.ą. w 01Statnfoh spotkaniwh 
m~ędzynaN>dowych, rezygnuje ' z 
udziału w VI MJsti"W\Sltwa.ch 
Europy w Pike K(l,S"zykowej. 

Tak więc w mistrws·twach u
dział weźmie 11 lub 12 drużyn, 
co pozwa.Ia ust.aJić już doklad
ny kalendarzyk ~grywek. Mi
strzostwa. rozpoezną. Siię 9 mai

ja w hali sportowej w godzi
nach przedpoludniowych, a o 

godz. 16 n.a.stiJipli ich Uroc'llYste 
otwareie. 

go roo;egrają. w P(}lsce kilka 
sp-0.tkań. Pierwszy ioh występ 

przewidrlJiany jest w Pminan~u. 
a drugi w Hali · Sport-Owe.i. Je
steśmy już w stani•e podać na-
7.'w:is'ka wy?1m1·Cl7J()nyeh Jlll"Ml'l 
FIBA sędrziów międizynaro-
dowyĆh, 1-tóri;y prowadz.ie 
będą. mist.r-rostwa. Są. t-0: K<>
stin (ZSRR), Kassai {Węgry), 

Klima. (CSR), SaJmenkyla. (Fin-
landia), Caracoai 
Czmoch (Polska). 

(Włochy), 

l'rócz tych 
meściu sędllliów 1mmisdę s-ę

d:ziiowską. uzupełnią. dodS<iloowo 
sędmowtie po·Lsey. Zap·ewnfony 
jest przyja.z.d. przedsfa,wicd.eli 
FIBA w osobach sekł·eta.rz,a ge-
11era1n.ego p. R. W. Jones.a. i 
wi·ceprezesa dr Hepp. 

Zes})()ły przyjadą do Lod.zi 
już 8 ma.ja i zakWa.terowa.ne 
zostaillJ\ w hotelu Sa.v<>y. (n) 

Metody Gwardii 
Drużyna Gwardii warsz::iw

skiej oznajmiła wszem i wobec 
po swym powrocie z Berlina, iż 
z tak ostrą grą jeszcze się nigdy 
nie spotkała - podaje „Życ.:le 
Warszawy". Rezultatem tego 
miały być bard2lo ciężkie kon
tuzje, które stawiały pod zna
kiem zapytania przydatność kil
ku czołowych zawodników. Na 
tej pod.stawie też uzyskano prLe
lożenie spotkania z drużyną 

ŁKS. Tymczasem drużyna Gwar 
dii udała się do Zabrza, gdzie 
odniosła w tamtejszym mec~u 
poważne zwycięstwo. Bohatera
mi spotkania zaś byly cudownie 
„uzdr.owione" kaleki. 

Polityka przyjęta przez Gwar
dię nie jest zbyt dalekowzrocz
na. Warto by im przypomnieć 
bajkę o pastuszku, który dla „ka 
wału" alarmował wieśniall:ÓW o 
atakującym stado wilku. Mo.:al 
znamy wszyscy. 

- Rower to tak jak buty, czy 
dobrze skrojlJ.ny garnit11.r - musi 
być dopasowa.ny do wymogów 
kb.lar:za. U nas natomiast rowe
ry wyścigowe produkowane są 
masowo i dlatego nie nadają sie 
dla zawodników e:r:tr01klasy. 
Na pozór wydawać się może, że 
nie należy bawić się w detale; 
ale kolarz, który mial kiedyś 
możność Tcorzystania z dobrze 
dopasowamego roweru zagranicz 
nego, niechętnie korzysta z . kra
jowego, gdyż posiada on nieod
powiednią dlngość ramy i źle u
stawione siodelko. 

- Jak zaradzić, iebu w Polsce 
można było produkować roweru 
dla naszej kadry? 

Nowa gwiazdka włoskiego ekranu 

W prudedniu otwarci& mi
s·trro5tiw o godz. ;12 dokona się 

losowa.nla grup elimina.eyjnyeh. 
Przewidzi.ane są dwa dni przer
wy, a mianowdcie 12 ł 16 ma.
ja. W pierw1w;ym dniu W(}lnym 
(}rgan:izat-0:rzy projektują. spro
wadzić do Lodrlli drużynę ko
mykówki męskiej i żeńskiej 

USA, gdyż Ameryk.a.n.ie w pri:e

Bezbłędny parcours Kowalczyka 

- Polski Związek Kolarski 
wychodzi ze slusznego założeni .'L, 
że rowery dla czołówki powinny 
produkować spółdzielcze, wzgl~~ 
nie prywatne warsztaty częsci 
rowerowych. Kładę tutaj na
cisk na słowo części, gdyż vi. • 
qranicą nie ma takiej fabryki, 
która produkowałaby sama 
wszystlde części rowerowe i za.j
mowata sie montażem. U nar 
natomiast Ziednoczone Zakłady 
Rowerowe są jedynym bodaj 
przedsiębi.orstwem, 7ctóre podj<:
ło się te.i trudnej roli. . Prze~ 
wojna w Warszawie istmtilo k1l 
kadziesiqt warsztatów rowe·ro
wych i ciekawe, że poda~ w11-
nosiła okola 500 sztu/G dziennie; 
a były to roweru rzeczywiście 
wysokiej klasy. W B!J,dgosz::~~ 
natomiast podaż rowerow wysc1 
gowych w skali rocz'!ej wah.a 
się w granicach 4 tysięcy. Nic 
więc dziwnego. :i:e stale odcz-1-
wamu brak dobrych rowerów 
wyścigopych. 

Luisella Bonf, 
która występo
wała we fran
cusko - wlosk:im 
filimie „Na11a", 
debiutu.ie obec
nie w telewizji. 

Lepie; być umiłowaną niż niewolnicą 
C'Lternastoletniia Mary Loy Lawson z Zelma. (USA), 

za.pyta.na dlaczego wyszła. za. 76-letniego Johna Taf.ro, 
który ma. już praiwnuczęta, oświado:eyla, że woli być 
umilowaną siarca niż mewoltrlcą młodego męża.. 

Czy grozi nam nowv pofop? 
Uc-zeni. zebra.ni na międoeynarodowe.i kooferencjf geo

d!l'l.ji i geofo1:yki w To1'!l'nto (Kanada), ]>Oświęcdli dużo 
eza.su problemom m.ożliwości noweg(} „potopu" na sku
tek st>O]}ienrla olbrzymich mas l<>dowye·h na. bieguna.eh, 
a. zwłaszcza na. Antarktydzie. 

Po P•ierwsze, shvierdwn<t, że klimat ziemsikl U"liależ· 
niony jest od Hości dwutlenku węgla. w a.tm01Sferze. 
Im wiece.i dwutlenku wegla. otacza. kulę zjemską. tym 
cieplej jest n.a Ziemi. gdyż gaz ten d'1JLala ja.k p.ien:yna. 
puch.owa, zatrzymując eiepł-0 w dolnych wa.rsbwa.ch 
atmoofery. 

W ep>l!.ce węg'l.owej klimat na. Ziemi byt 'llru!.e'mie me
plej.szy nJ.ż d'Liś, gdyż atmosfera. '1liemskia. za.wlierala. dluro 
dwutlenku węgla. Jedna·k bujna. rośtin•ność rouJożyła go 
i 7ll11agazyn(Jwała. p<l'd powie1'2chnią Ziemi w eha.raikterze 
węgla.. 

Wraz ze 7llllniejrnen:iem się 1il>Ośei dwutlenku węgla. 
w powietrru, nastąpiło znaczne miębienie klimatu. Ale 
oo poC>Łątku na.sozego stulecia. ilość jego znów powoli 
wzrasta, d-tięld zużywa.niu Z3Jll".asów węgla. rui. opal. 

Um:enif obliczyli, że w ciągu na.jbliłseycb stu la·t llil66 
dwutlenku węgfa w a.!m.asfen.e poowięksily s!ię o 20 proc., 
co sp-0w<>duje znaczne (}Cieplenie klim.atu i stopnienie du
żych ilości l-0du na biegunach. Uczeni p.rz;ypuS"Łcza,ją, że 

poziom mól"L i ()('eanów może na. skutek tego podnieść 
się o Ok(}lo 1,5 metra. 

Uśmiechnij sie 

Ta babka mogla być niezła _w latach młodości ... ..._ _____ ..._ ___ ..._ __ 

Obyśmy mieli takie konie jak ieźdźców 
Związku Raićl~ckie-

C
IEKAWOSTKI 

piłkarskie 
Na ootatnim posiedzeniu za

rząd PZPN zaakceptował p-co
jekt rozegrania w dniu 28 czerw 
ca br. $potkań z NRD na CT.te
rech frontach. Mecz pierwszych 
reprezentacji odbędzie się w 
NRD. 

Sosnowiecka Stal, która nie 
odnosi w tym sezonie sukce.sów, 
dozna na najbliższłł 6 tyg.odni 
poważnego osłabi.enia. OtCJ za 
obrazę sędziego w meczu 'Legia 
- Stal zawieszony został na '3 ty 
godni zawodnik Stali, Uznań>ki. 
Międzypaństwowy mecz pil

kars!ki Polska - Poludniowa Ir
landia (11 maja w Chorzowie) 
będzie prowadził radziecki arbi
ter Latyszew. Sędziami lini::>wy 
mi będą Polacy Kowal i Storo
niak. Mecz Polska - Szkocja 
( 1 czerwca w Warszawie) po
prowadzi Węgier Zsolt. 

Polscy jeźdźcy startujący obec 
nie w międzynarodowych zawo
dach w Nicei, cieszą się tam 
dużą popularnością. Największy 

sukces odniósl 
dotychczas Ko
walczyk, który, 
w jednym z 
pierwszych kon
kursów zajął 
VIII miejsce. Po 
lak, jadąc na u

talentowanym koniu Pr-egor 
przejechał parcours bezbłędnie, 
ale ponieważ aż siedmiu jeźd7.
ców uzyskało od niego lepszy 
czas, wiec musiał się zadowolić 
VIII pozycją. W tym samym 
konkursie Byszewski zająl X 
miejsce. 

W . dal.szych konkursach Pola
cy wypadli nieco słabiej, ale 
dojście przez Byszewskiego , "'. 
„potędze skoku" do wysokosci 
18§ cm, jest dużym sukcesem. 
Polak z rezultatem tym uplaso
wał się na X pozycji. 

Zawody w Nicei są bardzo 
silnie obsac!z.one. Startuje tam 
cała europejska c:rolówka. Umie 
jętności Polaków oceniane ~ą 
przez fachowców bardzo wysJ
ko. Francuzi twierdzą, że na 

tak młodych i niedoświadczo
nych jeszcze lmniach tylko d<ię 
ki talentowi jeźdźców i dosko
nałemu treningowi lwni Polacy 
mogli zająć wysokie lokaty. 

Ten wychowanek 
udał sią fechmistrzowi 
Rudnickiemu 

W Radomiu oobyly się mło
dzieżowe s:>lermierc2'e mi.st1lr:z<>
stwa Pol.isk.i, w któryah brali 
również udział zawodnicy łódz
cy. 

Naj'Większy sukces odniósł 
W!. Ma:rcfaikowski z Kolejarza, 
który "tartując w smbli :zxlobyl 
'tytuł wicemistrza. Pol.Siki i srebr 
ny med.a'1. Leps.zym od niego 
okazal się Lylko Zakr2'ewski ze 
stołecznej Legii, któcy wstał 
mi;;!!"7.em. Dodać należy, że 
Marnilllkowsikli poozynil tak 
wielkie postęw pod ręką tre· 
nera Zg. Rudnickiego, którego 
jest ·w~howankie:m. 

- Czu .,Huragan!/" są rzeczy
wiście tak kiepskie? 

- Nie są złe, nie są ł dobrt!. 
z„esztą mało się ooe różnią ad 
„Baltuków" i doskonale nadajlł 
się dla zawodnvków II kla~y, 
ale najlepsi kolm·ze nie chcą ry 
zykować. Cieszyć nas może je
dinaTc to że w tym roTcu Byd
goszcz ~yprodulwje 40 tysi~~u 
rowerów wyścigowych i pol
wyścigowych. Chłonnoś<! rynku 
zostanie chyba zaspolwjona. 

- Dobrze, ale na czym będzll! 
jeźdz;za nasza czołówka? 
~ No cóż, tak jaTc w zeszlvm 

roku, musiala dosiąść maszyn 
zagranicznych. (lt) 

---~-...--...-----------""'"----------------'~'----------------· 

CTEN LITTLE NIGGERS> 

tłumaczył: 
ROMAN CHRZĄSTOWSKI (15) 

Zalamala się plaCząo gorzko. 
Generał Macart.hur dotknął jej _pleców. Rzekl. 
- Spokojnie, spokojnie, droga pani. Oczywiście. źe to nie

prawda. To jest ja<kiś obłąkaniec. Wariat. Ma ptaszki w głowie. 
ChciaJ: uderzyć kij•em, ale chwyci! za zły koniec. 

Stal wyprootowany, i podniós:!szy ramiona dągnąl dalej. 
- Najlepiej nie ocllpowiadać ·na podobne bzdury. , Chociaż 

poczuwam LSii.ę do obowiązku wyjaśnić państwu, że krzty praw
dy ... krzty prawdy nie b.vlo w tym, oo dotyczyło.„ em„, mlo
de?o Artura Ric'hmonda. Richmond byl jednym z m~,,..h <Yf:
cerów. Wysla?em go na rekonesans. Zootał zabity, To je.st 
normalny bieg wypadków na wojnie. Muszę wyrazić moje oba
rzenie na to nikczemne szkalowanie imienia me.l żony, Była 
najlepszą kobietą na świecie. Prawdziwa :tona Cezara. 

General Macartlmr usiadł. 
Glos zabral Lombard. Jego oczy byly ro7Jbawione. 
- Jeśli chodzi o tyc:h krajowców ..• 
Marst<>!l zapyta!. 
- No i oo z nimi? 
Lomlbard wyszczerzył zęby, 

- Prawie że- slę z,gadza. Zostawiłem ich. Była to kwestia sa
moobrony. Za1mbiliśmy się w dżungli. Ja i paru moich towa-

1 rzyszy, 1,abrawszy resztki żywności. po:zo&tawiliśmy ich wla-

ł 
snej przemyślności. 

General Macarthur zapytał surowo. 
- Pan o,pu.śdl swych podwładnych? Skazał ic'h na śmierć 

l 
głodową? · 

Lombard odrzekł. 

- N'.e. tu n;e chodzi o sfosunek hialeito człowieka do kolo
rowych, o traktowanJe ich z wyżyn białej rasy. Ale cóż.„ m;e

; liśmy w.<;zyscy zginąć? Samoolbrona jest pierwszym obowiąz-

kiem mężczyzny. Poza tym, jak pan wie, tubylcy n~ewiele ro-
bią sobie ze śmierci. Na niektóre rZJeCZY zapatruJą się zupełme 
inaczej niż Europejczycy. . 

Wera zd,.ięla ręce z twarzy. Rzekła patrząc na ruego, 
- Pan ich zostawił, by -nginę1i? 
- Zosta\vHem ich, by zginęli - jego rozbawione oczy wpa-

trywaly sie w jej prz-erażoną twarz. 
Antoni Marston odezwał się sp<ikoiny;m, zagadkowym głose~, 
- Właśnie myślałem o Lucji i Jame Com.bes. Para koc:ia

ków. którą najechalem niedaleko. Cambridge. Fatalny peclh. 
Ju'styn Wargrawe zapytał kwasno. 
- Dla nich, czy dla pana? 
Antoni odrzek:l:. . . . 
- Tak„. właściwie myślałem, ze dla mm~, ale„, n11:t_u~alrue 

pan ma rację, to był przeklęty pech dla mch. o.cz.'l'."-':1~c1e. t? 
by? czysty przypadek. Na.gie wypadli zza .węgła J'.1-ltieJs willi. 
Na przeciąig roku miałem odebrane prawo Jazdy. Niech to dia
bli wezmą! 

_ Zbyt wielkie szybko.5ci - :zauważyl dr Armstr~n~ - ~ 
zawsze ryzykowne. Młodzi ludzie, jak pan, przeclstawiaJą groe
bę dla .społeczeństwa. 

Antoni wzruszył ramionami. 
~ Gdzie w dzisiejszych czasach można szybko jeździć? Pod 

tym względem szosy angielskie są beznadziejne. Trudno utrzy
mać na nich przyzwoite tempo. 
Obejrzał się za swą szklanecz}':ą,. wziął j_ą ze stołu,_ pods~edl 

do bocznego stolika i nalał sobie Jeszcze Jedną porcJę wlnsky 
z wodą sodowa. Odezwał się przez ramię: 

- w każdym· razie to nie była moja wina. Czysty przypadek. 

III 

Rogers zwilżył w~rgi! zaciskając splecione palce. Odezwał sJ..,ę 
głosem pełnym znuzema: 

- Chciałbym, proszę· pana, powiedzieć słówko. 
- Odważnie, naprzód, Rogers - rzekł Lombard. 
Rogers przełknął ślinę i przesunął jeszcze raz językiem po 

suchych wargach. 
_. Była tu wzmianka, proszę pana, o mnie i o mojej żonie. 

l o pannie Brady. Nie ma w tym słowa prawdy, proszę pana. 
Ja i moja żona służyliśmy u panny Brady aż do jej śmierci. 
Byla zawsze słabowit::i, zawsze, proszę pana, od czasu, jak przy
byli~my do niej. Tej nocy szalała burza i właśnie tej nocy było 
z nią źle. Telefon został wyłączony. Nie mogliśmy wezwać 
doktora. Poszedłem, proszę nana, piechotą po niego. Ale przy
szedł już za późno. Zrobiliśmy wszystko, co było możliwe. By
liśmy przywiązani do niej, proszę pana. Każdy panu to powie. 
Nikt złego słowa o nas nie powiedział. Ani słowa. 

Lombard obserwował w zamyśleniu tiki nerwowe, przebiega
jące mu po twarzy, spieczone wargi, przerażenie w jego oczach. 
Przypomniał sobie stuk padającej tacy. Pomyślał: „Czyżby?" 

Blore odezwał się z gorliwością byłego funkcjonariusza policji: 
- Oczywiście coś niecoś kapnęło wam po jej śmierci? 

(c.d.n.) 
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